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W Pí®#lswie poaufe pesymizm
Zerwanie stosunków z Ang-ją przeszkodziło realizacji kredytów angielskich. — Nieufność do rządu marszałka

Piłsudskiego. — Alarmujące wrażenia korespondenta francuskiego.
Pa yż. 31. 5. (wł.) (j) „Excelsior“ 

donosi z Moskwy, iż z rozmów, jakie ko
respondent tego dziennika miał z osobi
stościami blisko stojącemi sowieckiego 
komisariatu dla spraw zagranicznych, 
wynika, że Sowhty zapatruja się pesy
mistycznie na skutki zerwania stosunków 
sowiecko-angielskich. Lilwinow według 
korespondenta dziennika oświadczył, iż 
zerwanie stosunków sowiecko-angielskich 
spowoduje upadek gabinetu Baldwina w 
Anglji. Sowiety sa również dlatego za
niepokojone zerwaniem stosunków z An
glia, albowiem w najbliższym już czasie 
miały być zrealizowane wielkie kredyty 
angielskie dla Sowietów.

W sowieckim komisariacie spraw za
granicznych, jak pisze korespondent „Ex
celsior“ odnoszą się również,, pomimo ro
kowań o pakt polsko-sowiecki z wielka 
nieufnością do rządu Piłsudskiego, a od
działy sowieckie na pograniczu polskiem 
zostały ostatnio znacznie wzmocnione. 
Wogóle mobilizuje się armję, oficerowie 
rezerwy (»trzymali instrukcje mobiliza
cyjne. Mimo to Rosja pragnie z? wszelką 
cenę uniknąć wojny, ale z pomiędzy wier- 
szów korespondencji można wyczytać, że 
sprawozdawca dziennika paryskiego od
nosi wrażenie, że wojny unikuać się 
nie da(?).

ROZMOWY ANGIELSKO-SOWIECKIE 
SĄ ZAKOŃCZONE.

Londyn, 31. 5. (wł. eu.) Przedstawi
ciel Sowietów w Londynie Rosengolc o- 
trzymał przed swym wyjazdem pism») 
rządu angielskiego, które jest uważane za 
odpowiedź na ostatnią notę sowieckiego 
przedstawiciela i wobec tego dalsza wy
miana zdań już nie nastąpi.

TEAÏPO PRAC PRZY BUDOWIE POR
TU GDYŃSKIEGO JEST SZYBSZE, NIŻ 

PRZEWIDYWANO.
Warszawa, 31. 5. (wł. k.) Dotych

czasowe tempo prac budowlanych w por
cie polskim w Gdyni pozwala wnosić, iż 
port będzie gotów jeszcze przed terminem 
określonym w warunkach umowy na rok 
1930.

Już niebawem szereg urządzeń na wy
brzeżu pozwoli uczynić z Gdyni wielki 
port przeładunkowy dla węgla polskiego, 
eksportowanego zagranice drogą morską.

SPRAWA SESJI SEJMOWEJ.
Warszawa. 31 5. (wl. k.) Jutro odbę- 

tlzic sie konferencja pomiędzy marszałkiem Pił
sudskim a marszałkami šelmu I senatu Ratajem
I Trampczyńskim. , , , ,

Jak iuż donosiliśmy w kolach Parlamentär- 
tiycli przeważa opinja, iż na tej Konferencji za
padnie ostateczna decyzja co do zwołania nad- 
zv» vczajnei sesji sejmowej w pierwszej polov le 
'zerwca. Dziś w Sejmie panowało znaczne o- 
üvwienie z powodu zwiększenia się frekwencji 
oslovi 'Jutro nastąpi przyjazd przewodniczą

ce!, liczniejszych klubów poselskich gdyż po 
ąyzpaczcnii terminu sesji sejmowe' oczekiwa- 
ie Jest zwołanie posiedzenia Konwentu Senjo- 
■óvv.

ZWIĘKSZANIE SIE NASZEGO TABORU 
MORSKIEGO.

W a r S7 a w a, 31. 5. (wł.) (k) „Żeglu
ga Morska“ rokuje obecnie z firmą holen
derską o nabycie siódmego okrętu towa- 
rowego, wybudowanego w roku 19-5 w 
jednej zc stoczni finlandzkich. Cena okrę- 
tu wynosi 12 500 funtów.

Również stosunki wlosko-sowicckie się 
pogorszyły: Wiochy nie utrzymują żad
nych stosunków handlowych z Sowietami,

I a ostatnio ratyfikowały traktat besarabski.
1 Także kapitaliści n’emieecy rozczarowali 
' sie w stosunku do Rosji. Obecnie wszyst-

Pretensje ohyi
dc rządu n

W SUMIE 300.000.000 FR. ZŁ. ROZPATR
Warszawa, 31. 5. (wl. k.) Dnia 2. 

czerwca w Paryżu pod przewodnictwem 
prezesa nowego » rybunalu Rozjemczego 
polsko-niemieckiego p. Lachen jla rozpa
trywana będzie sprawa pretensyj obywa
teli polskich do rządu niemieckiego na o-

maleli polskich
'smieckiego
YWANE BĘDĄ 2 CZERWCA w PARYŻU
gólną kwotę 300.000.000 franków złotych, 

Deleg. polskim przy Trybunale Rozjem 
czym polsko-niemieckim jest p. Jan Na- 
mitkicwicz, który dnia 31 maja wyjechał 
na nadzwyczajną sesję Trybunału Roz- 

1 jemczego co Paryża.

Samolot L
zostanie i

CELEM PRZE TRANSPORTOWA
Londyn, 31. 5. (wł. eu) Lindbergh 

udał się dziś na swym samolocie na lotni
sko w Gousport Portsmouth. Prawdopo
dobnie samolot zostanie tam rozebrany i 
przygotowany do transportu do Ameryki. 
Lotnik powrócił do Londynu samolotem

indbergha
rozebrany

NIA GO STATKIEM DO AMERYKI.
pasażerskim i po swym powrocie został 
przyjęty przez króla na 20 minutowej 
audiencji, w czasie której król wręczył 
mu Krzyż Lotników. Następnie Lindbergh 
udał się do pałacu księcia Walji i został

1 również przez niego przyjęty.

Dalsze kc
w prawie

TOCZĄ SIĘ W MINISTERSTWIE SK/ 3
MERVKA

Warszawa, 31. 5. (wł. k.) We wto
rek w południc w Ministerstwie Skarbu 
rozpoczęły się konferencje z przybyłymi 
do Warszawy dnia 30 maja br. pełnomoc
nikami finansowego konsorcjum amery
kańskiego w sprawie usialenia ostatecznej 
redakcji kontraktu pożyczkowego.

Narady odbywają sie przy udziale mi
nistra skarbu p. Czechowicza, dy
rektora Banku Polskiego p. Młynar
skiego dyrektora departamentu obrotu

tnferencje
pożyczki

BU PRZY UDZIALE DELEGATÓW A-
Nskich.
pieniężnego p. Barańskiego, dyr. 
W o y t k i e w i c z a oraz ze strony finan
sistów amerykańskich pp. Monneta, 
Close, przedstawiciela Bankers Trustu 
p. F i s h e r a, dyr. filii paryskiej Bankers 
Trustu p. Dukifa i radcy prawnego kon
sorcjum bankowego p. Denisa.

W kołach politycznych spodziewają 
się podpisania kontraktu w ciągu bieżące
go tygodnia.

Kombinacje k
w warszawskiej

PPS. NIE BĘDZIE i
Warszawa, 31. 5 (wł.) (k) Jedno 

z dzisiejszych pism popołudniowych, zbli
żonych do Rządu snuje nader charakte
rystyczne wnioski co do przyszłego u- 
grupowania się sił w nowel Radzi a miej
skiej.

Pismo twierdzi, że najprawdopodobniej 
dojdzie do kompromisu pomiędzy dwoma 
największe mi klubami, tj. klubem PPS. 

i prawica. Według tej kombinacji prąwi- 
ca postawiłaby kandydatów na prezyden
ta i wiceprezydenta, PPS. na dwóch wice
prezydentów. Jako warunek kompromisu 
PPS. wysuwa żądanie, aby prezydent był

ompromisowe
Radzie Miejskiej.
5ZŁO ODDZIELNIE.
człowiekiem niezaangażowanym zbytnio 
w polityce. Prawdopodobnie zostałby 
nim p. Karłowski prezes Kasy Chorych w 
Warszawie (Ch. D.). Wiceprezydentem 
z ramienia lewicy miałby być poseł Ja
worowski i ławnik Szczypiorski. 
Gdyby kompromis ten nie doszedł do 
skutku, to przewidywany jest inny kom
promis m!ęuzy PPS , sanacją i klubem 
żydowskim. Wtedy na czele Magistratu 
stanąłby p. Jaworowski, a drugie i trzecie 
stanowisko zajęliby przedstawiciele sa
nacji.

ZAKAZANY FILM.
Warszawa. 31 5. (PAT) Ministerstwo 

Spraw Wewnętrznych postanowiło nie udzielić 
zezwolenia na publiczne wyświetlanie w Pol
sce filmów wytwórni niemieckiej „Deullg Film", 
która wykonała znany antypolski film propa
gandowy „Oberschlesisches Land unter dem 
Kreuz“.

DZIECI POLSKIE Z NIEMIEC W POLSCE.
Warszawa, 5. (wl. k.) W tym roku

przybcoz». do Polski z Niemiec ł Gdańska oko
ło 12.000 dzieci polskich.

Protektorat nad koloniami objęła p. prezy
dentowa Mościcka. Gtowne kolonie letnie będą 
umieszczone w Województwie Poznańskiem, 
.Warszawskim i w Malopolsce Wschodniej.

kie miarodajne czynniki sowieckie śledzą 
z napięciem stanowisko Francji.

„Figaro“ domaga się zerwania stosun
ków z Rosją. Dzienniki podkreślają, iż 
stosunek rząd francuskiego do Sowietów 
zależeć będzie w znacznej mierze od 
wewnętrznych stosunków Francii odnoś
nie do komunistów, jeżeli antyfrancuska 
agitacja w koloniach francuskich nie u- 
stanie, to rządowi francuskiemu nie pozo
stanie nic innego, jak zerwanie stosunków 
z rządem sowieckim. Obecnie pragnie 
się jeszcze tego kroku uniknąć, oczywiście 
nie z grzeczności dla Moskwy, albo Nie
miec , popierających Sowiety, lecz z punk
tu widzenia interesów francuskich. Cał
kowitego wyjaśnienia sytuacji nie można 
śię wcześniej .-podlewać, jak przed po
wrotem Czlczerina do Moskwy.

STAN WOJENNY W BFSARABJI. ,
Bukareszt, 31. 5. (wł.) (j) W związ

ku z zerwaniem stosunków anglelsko- 
sowieckich rząd rumuński ogłosił w Bes- 
arabji stan wojenny, a w 20-kilometro- 
wym pasie granicznym zaostrzony stan 
wojenny. Ni granicy sowieckiej koncen
truje się oddziały rumuńskie ze względu 
na poufne wiadomości, jakie otrzyma? 
rząd rumuński o mobilizacji po stronie so
wieckiej.

EKSPORT WĘGLA POLSKIEGO 
DO RUMUNJI I LITWY.

Warszawa, 31. 5. (wł.) (k) Dotych
czas porty rumuńskie, Galac i Briala, zao
patrywały się w węgiel angielski. Obec
nie prowadzone s? rokowania polsko-ru
muńskie w oprawie eksportu węgla pol
skiego do tych portów, gdyż okazuje się, 
że węgiel nasz p. '.y sprzyjających warun
kach może śmiało konkurować z węglem 
zagranicznym i zagarnąć nawet cały ry
nek rumuński.

Warszawa. 31 5. (AW.) Jak nas infor
mują, toczą się w obecnej chwili nieoficjalne 
rekovýma w sprawie dostawy polskiego v 
gla dla 1'tewsLicł, kolei železných w liczbie 
kilkudziesięciu tysięcy ton. Najclekawszem jest 
to, że rozważana jest możliwość transporto
wania węgla linją Landwarowo-Koszedary. 
Perlraktaoe te. których doprowadzenie do po
myślnego końca mogłoby mieć doniosłe następ
stwa, prowadzi Warszawskie Towarzystwo 
Kopalń Węgła.
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Przed er ideową sespą sejmową.
Zawsze, jeśli chodzi o stosunek wza

jemny miedzy Sejmem a Rządem, spra
wy się Wikłają. Choćby w danej chwili 
była to rzecz najprostsza, znajdą się 
zawsze kiinsztmistrze. którzy ją potrafią 
tak skombinować, tak pomieszać, że na
raz robi się z iilei problem trudny do 
rozwiązania.

Zanosi się na to ! obecnie. Sesja sej
mowa jest koniecznością i konieczność tę 
uznają Rząd i Sejm. Zdawałoby się wo
bec tego. że nic łatwiejszego, jak zwołać 
sesję tę w charakterze sosji nadzwyczaj
nej. Zdarzyło się jednak nieszczęście, że 
inicjatywa zwołania sesji wyszła od 
stronnictw sejmowych. Stąd powikłania, 
gdyż Rząd, będąc ciągle w panicznej 
trwodze o swój prestige wobec Sejmu, 
postanowił sprawę tak postawić, by zwo
łani® sesji wyszło od niego. Zatem nad
zwyczajne posiedzenia Rady Ministrów i 
zapowiedź, że premjtr porozumie się z 
marszałkiem Sejmu. Po tern porozumie
niu ma nastąpić decyzja rządowa, którą 
zapowiedziano na dzień dzisieiszy. Jak 
w tej chwili niewiadomo jeszcze, czy nie 
wyłonią się jak:e inne kombinacje. Ale tak, 
czy owak. Sejm się zebrać musi. Choć 
bowiem nic cieszy sie on aską wobec 
Rządu, któryby też potrafił żyć bez nie
go, — w tej chwili jest on jednak potrze
bny ze względu na zaciągnięcie pożycz
ki zagranicznej. Pożyczka wymagać bę
dzie kilku uchwał sejmowych, np. w spra
wię pokrycia dla oprocentowania pożycz
ki, oraz ewentualnie w sprawie podwyżki 
płac urzędników, łączącej się z kwestją 
pożyczki.

Rząd prawdopodobnie chciałby na tern 
poprzestać, tymczasem sbomretwa sej
mowe zamierzają wprowadzić dp progra- 
mu sesji szereg spraw i zagadnień, które 
wciąż wiszą i wołftją o swre załatwienie. 
Trudno też sobie wyobrazić, by Sejm ze
chciał się zgodzić na to, by załatwić pe
wne życzenia rządowe i zaraz się rozejść 
—- zwłaszcza wiedząc o tern, że według 
wszelkiego prawdopodobieństwa schodź 
się po raz ostatni, gdyż budżetowa sesja 
jesienna jest mocno pod znakiem zapyta
nia wobec tego, że w jesieni kadencja 
Sejmu obecnego faktycznie wygasa.

Jakie kwestje przedtem powinny być 
w Seimie załatwdone, wiadomo o tem po
wszechnie gdyż wciąż o :em piszemy. 
Stronnictwa, które wystąpiły z inicjatywą 
zwołania sesji, podniosły kilka zasadni
czych spraw.

Ma pierwszy pian wysuwa się sprawa 
reformy obowiązującej sejmowej ordyna
cji wyborczej. Sprawa jest Jednali bez 
szans przejścia wobec trudnoścj w łonie 
samego Sejmu, gdzie w szćzejfółirośći P. 
P. S. ostatnio wypowiedziała. się zdecy
dowanie przeciwko jakiejkolwiek zmianie 
ustawy wyborczej. Kłamstwo powszech
nego głosowania — jak się wyraził J rs- 
solni — Wraz ze wszclkiemi swemi przy- 
dawkami jest w dalszym ciągu ideałem 
dla doktrynerów socjalistycznych, którzy 
nie chcą widzieć, że przyczyną choroby 
parlamentaryzmu polskiego i tem samem
całego życia państwowego jest obecna 
zła ordynacja wyborcza, z powodu której

nie może się wyłonić zdrowy Sejm, mo
gący rozporządzać jakąś zdecydowaną 
większością.

Natomiast istnieje możliwość przepro
wadzenia wreszcie ustawy samorządowej, 
która ma za sobą kompromis stronnictw 
w komisji sejmowej i która niewatpbwie 
byłaby już załatwiona, gdyby nie trui ilo
ści, stawiane świadomie przez. Rząd.

Wielką wagę przykładają też stronnic
twa do kwestii uchwalenia poprawki do 
konstytucji, mocą której Sejm mógłby się 
rozwiązać mocą własnej uchwały. Dziś 
zależy to tylko od Prezydenta, sam zaś 
Sejm zrob'ć tego nie może.

Są jeszcze sprawy, dotyczące ustawy 
o zgromadzeniach, o zwalczairu komuni
zmu. niewątpliwie wyłonią się projekty 
co do zwalczania rosnącej w zastrasza
jący sposób drożyzny, a spodziewać się

też należy, że zajmie się Sejm także de
kretem prasowym i dekretem o szerzeniu 
pogłosek.

Jak widzimy z przypuszczalnego tègo 
programu zamierzonej sesji czerwcowej, 
znajduje się tam wiele spraw, do których 
Rząd odnosił się nieprzyjaźnie i zapewne 
odnosić się dalej tak będzie. Dlatego też 
trwają długie deliberacje w kołach rzą
dowych co do sesji, której Rząd ze wzglę
du na pożyczkę potrzebuje, a której się 
obawia. Kwestje, w których stronnictwa 
inicjatywo podejmuią, nie obejmuj‘ą 
wprawdzie całokształtu sanacj, życia pań
stwowego, ale w każdym razie chcą je 
uzdrowić w pewnych choćby szczegółach 
w dziedzinie tych spraw, które nie cier
pią zwłoki. R/.ąd zaś mimo swej nazwy 
„rządu sanacji“ czeka, wahając się z 
wszclkiemi decyzjami i eksperymentuje. 
Uwydatnia się w ten sposób różnica w 
dążeniach Sejmu i Rządu.

V/ł. Z.

Tarcia egipsko-angreiskie.
ANGLJA NIE ZAMIERZA WYSYŁAĆ WIECE1 V )JSK DO EGIPTU, PONIEWAŻ 

UWA/A ŻE MIEJSCOWE GARNIZONY SA DOSTATECZNE.
Londyti. 31. 5. (wł. k.) Dzisiaj odby

ło s:ę posiedzenie egipskiej rady gabineto- 
wej pod przewodnictwem króla Fu "da.

Na posiedzeniu tern rozważano sprawę 
odpowiedzi rządu egipskiego na notę an
gielską. Król Fuad odroczył swój zamie
rzony wyjazd do Aleksandrji. Rząd bry
tyjski zawiadamia, iż nie zairlerza wysy
łać dalszych oddziałów wojskowych do 
Egiptu, albowiem uważa, że stacjonowa
ne tam oddziały w zupełności wi starczą.

NOTA ANGIELSKA.
Londyn, 31 5. (PAT.) Lord I >oyd, wy

soki komisarz brytyjski przy rządzie efdmHm 
wręczył wczoraj premierowi Sa.'wat Faszy 
note rządu brytyjskiego, zredagowaną w tonie 
stanowczym, lecz przyjaznym.

Nota zawiera szereg uwag i postulatów rzą

du brytyjskiego i ma na celii usunięcie niepo
rozumień, które wyłoniły się w czasach ostat
nich w związku z niektórcmi zagadnienia 
armji egipskiej. Bezpośrednią przyczyną, któ
ra wyw tata notę, są pewne przedstawienia 
poczynione przez komisję wojskową parlamen
tu egipskiego. Przedstawienia te zdają się być 
wyrazem usiłowań niektórych kół politycznych 
oglpskich. wciągnięcia armji do polityk] I walki 
partyjnej. Dzisiejszy ..Times“, na v ązując do 
faktu wręczenia tej noty. wypowhdr pogląd, 
że nacisk skrajnej lewicy na rząd egipski ma 
swe źródło w usiłowaniach odmówienia Sir- 
da.r‘uwi przewidzianych przez traktat kredy
tów. Usiłowania te skiority rząd brytyjski do 
wyraźnego wypowiedzenia się w kwcstji armji 
egipskiej. Stanowiska rządu brytyîslr'ego nie 
należy jednakie utożsamiać z jakiem* olw'ek

1 dążeniem rządu do wycofania aktu uznanh nie
zależności egipskiej, nadanego w lutym 1922 r. 
i stanowiącego prawno-państwowy statut tego 
kraju.

Rozruchy komunistyczne
w Warszawie.

PUBLICZNOŚĆ POMAGA POLICJI UŚMIERZAĆ KOMUNISTÓW.
Warszf.wa, 31. 5. (w A k.) Dziś w godzi, 

nach wieczornych doszło na ulicach War
szawy do starć pomiędzy policją a mani
festantami koinurJstyczny«nl, którzy pra
gnęli wyzyskać okazję międzynarodowe
go kongresu medycyny wojskowej i. far
macji, aby zamanifestować swoje nieza
dowolenie z powodu unieważnienia listy 
komunistycznej przy wyborach do Rady 
miejskiej.

0 godz. 5 po pał. poseł Sochacki z,: ro- 
wiedzial wiec na pi. Kazimierza Wielkie
go. Wobec niedopuszczenia do gromadze-

OJCIEC ŚWIĘTY ODZNACZYŁ WOJEW.
bniNskiego. . ,

Poznań, 31. 5. (FAT) Wojewoda poznański 
p. Buhiski otrzymał od Ojca świętego za p - 
średnlctwem J. E. Prymasa Hlonda koman- 
dorję z gwiazdą orderu Plusa, jed-io z najwyż
szych odznaczeń papieskich.

nia się komunistów na placu Kazimierzą, 
grupy manifestantów złożone przeważnie 
z wyrostków żydowskich podążyły ulicą 
Sienną w kierunku Marszałkowskiej, gdzie 
pochód został rozpędzony przez policję.

Należy dodać, że w rozpędzaniu komu
nistów brała liczny udział publiczność. W 
trakcie rozpędzania trumów ze strony ko
munistów padło kilka strzałów. W czasie 
bójki, jaka się wywiązała poturbowano 
kilka osób. Policja aresztowała kilkunastu 
najbardziej opornych komunistów,,

——O—*
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ZMIANA TARYFY KOLEJOWEJ.
Warszawa, 31 5. (PAT.) Z dniem 15 

czerwca br. wchodzi w życie dodatek trzeci 
do taryfy towarowej normalnotorowych pol
skich kolei.

Dodatek ten zawiera cały szereg zrruan i u-

REKONSTRIJKCJA GABINETU 
V/ RUMUNJI.

Bukareszt. 31. 5. (wł. j.) W Rumunii zano
si sie na ważne zmiany polityczne. Król opu
szczając Bukareszt na dworcu w rozmowie z 
Avarescii podkreślił, że pragnie widzieć u 
steru rząd koncentracji narodowej. Nie wia
domo jakie stanowisko Avarescu zajmie, wo
bec życzenia króla, albowiem posiada on 
większość w Sejmie i Senacie. Król wyda! 
równiej polecenie, bv z poszozegolnemii part' 
jami politycznemi nawiązano koniaki w spra
wie reorganizacji gabinetu

Na wypadek ustąpienia gabinetu Avarescu 
utworzony zostań.e nowy gabinet pod prze
wodnictwem ja!k.iejś neutralnej osobistości, 
którym Jednak taktycznie rządzić bedzie 
Rraÿanu.-

Bukareszt. 31. 5. (wł. em ) Sutuacja we- 
wnętrzino-polrtycziia Jest napięta. Avarescu 
zamierza przeciwstawić się wszelkłerm środ
kami utworzeniu rządu jedności narodowej* 
Wszystkie dzisiejsze dzienniki poranne zosta
ły skonfiskowane i musiały sie pojawić w 
drugim nakładzie, który nie śmiał zawieiać 
żadnej wzmianki o sytuacji politycznej. Tak 
samo skonfiskowano pisma wieczorne.

OTWARCIE WYSTAWY SANITARNEJ.
Warszawa. 31 5. (wł. k.) Dziś 1 dliyło 

sic uroczyste otwarcie wystawy sanitarne) w 
związku z międzynarodowym kongresem me
dycyny i farmaceutyki. Otwarcia dokonał Pre
zydent Rzeczypospolitej.

Uczestnicy kongresu międzynarodowego 
wyrazili sie z najwyższem uznaniem o orga
nizacji. poziomie wystawy, podkreślając, iż 
iest i wyższy o*d *ego samego rodzaju o- 
statnlej wystawy w Paryżu.

PRZED REKONSTRUKCJA RZĄDU ANO.
Londyn, 31. 5. (AW) Pog'oskI o zachwia

niu stanowiska premiera Baldwlna znalazły 
Już oddźwięk na łamach prasy. Kilka dzien
ników komscTWutywnych m. in. „Daily Mall“, 
„Mnrnäng Post“ i „Sunday Express“ przygo
towuje opinję na mającą nastąpić rekonstruk
cję gabinetu. Najwyraźniej mówi o tem „Sun
day Express“, który zapowiada ustąpienia 
Baldwina i całego rządu i powierzenie mis,L 
utworzenia gabinetu Chamberlainowi. Wpły
wowy odłam prasy konserwatywnej lansuje 
kandydaturę znanego ze swych tendencyj 
antysowlecklch sir Roberta Horna na stano
wisko ministra skarbu.

NOWA RADJOSTACJA NADAWCZA.
Warszawa. 31. 5. (wł. k.) W naj- 

bliższym czasie rozpoczną się prace przy 
gotowawcze nad wznies;enlem nowe] ra
diostacji nadawczej w Wilnie, obsługują
cej kresy wschodnie, które obecnie skaza
ne są na radiostacje nadawcze w Króle w 
cu, Kownie i Mińsku.

POLSCY PRZEMYSŁOWCY 
W BEL jRADZIl.

Belgrad, 31. 5. (AW) W dniu dzisiej
szym przybyła do rîelgraau wycieczka 
przemysłowców polskich, witana na dwor
cu przez posła polskiego w Belgradzie 
p. Okęckiego, jakoteż członków Towa
rzystwa Polsko-jugosłowiańskiego oraz 
Związku Przemysłowców Serbskich. Na
stępnie uczestnicy przyjęci zostali na po
słuchaniu u ministra spraw zagranicznych 
Marinkovicza oraz ministra przemysłu 
i handlu Spahó.

Jutro odbędą się ważne narady gospo
darcze.

KOMISJA „MNIEJSZOŚCIOWA".
Warszawa. 31 5. (wł. k.) Komisja rze

czoznawców dla spraw narodowościowych 
rozpocznie dma 7 bm. nową śerję obrad.

■r^

MICHEL ZEVACO.

Błędny Rynenyk.
ULE CAPI TAN“ ). 
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Myśli tc zakończył Cogolin kilkoma gestami 
jod adresem Laffcmasa, które dosé wyra/mc okrę
cały jego zamiary na przyszłość. Monologując w 
Lrn'sposób sam ze sobą i obmyślając jakiPijcfektow- 
aicisze i.ojckty zemsty, cały przejęty swoją awan
turą głodny jak wilk, Cogolin dobrnął wreszcie d 
Sekwany, gdzi w części pozbył, s^ ciemnego ta- 
barwienia skóry, jakie pozyskał, dzięki maści Lata
chrezis.

Tego wieczoru biedny Gogolin musiał zado- 
wolić się kawałkiem chleba, który otrzyma, odje - 
nego z pasztetników za dwugodzinne obracanie
rożna.

Upłynęło cztery dni, w ciągu których praw
dziwy i rzeczywisty pech był nieodstępnym przy
jacielem naszego sympatycznego filozofa. Czwar
tego dnia’ Cogolin zainstalował się na N-nvym Mo
ście, powziąwszy stanowcze postanowienie pozba
wienia płaszcza pierwszego przechodzącego miesz
czucha. Niestety, trafił na mieszczan.ha, kto, y w 
odpowiedzi na uderzenie wyrżnął go w łeb i w re
zultacie mógłby mu zabrać jego własny P 
gdyby ten był wart cośkolwiek: Cogolin ,rafił na 
Rzezimieszka, wprawniejszego od niego w opero

waniu na ulicy. O piątej nad ranem, wychodząc z 
ex-obcrży pod ,-Henrj kiem Wir lkim \ gdzii spał w 
skrzyni, napełnionej sianem, uderzył się pięściu w 
czoło, co dotąd zwykle oznaczało, że powziął jakąś 
nadzwyczajną myśl.

A myśl ta była całkiem prosta: Cogolin posta
nowił odnaleźć Latarnię, służącego Cinq-Mars^.

— Jak mogłem dotąd nic pomyśleć o tem? — 
mówił do siebie pełen radości. — Wystarczy, ie- 
bvm nobilitował go na pana Latarcńskiego, a obiad 
pewny. Jeżeli w dodatku nazwę go raz i drugi 
miłościwy panie“, dostanę napewno pistola. „Próż

ność ludzka jest jlieograrficźona,f — mawiał zwy
kle profesor, u którego dawniej służyłem.

Skierował się ku pałacowi Cinq-Marsa i prze
dostawszy się doń nic bez trudu, znalazł się wresz
cie przed obliczem Latarni, bardziej wspaniałem i 
nełnem powagi, niż zazwyczaj. Latarnia właśnie 
układał długie buty i ubierał się w płaszcz podróż
ny przy pomocy jednego z pachołków pałacowych.

— Ah, nanie LatarońskI! — rz ;kl Gogolin drżą
cym głosem. — Co widzę, pan wyjeżdża?

— Tak parne Kogoliński! W minutę później nic 
miałbym już zaszczytu powitania pana tutaj, jako
mego gościa! .......

Cała radość Cogohna prysła w jednej chwili.
— Dlaczego or nazywa mnie panem Kognliń- 

skim...? — myślał w duchu. — Czyżby przypusz
czał. że ja go zaproszę na obiad? (Hola! To też 
jć* idea! l atarnia zapłaci ża ten obiad i już!) Ah, 
panie Latarcński, jakże się ciesze, iż przybyłem na 
czas, ażeby móc zrewanżować się panu ya znako
mity obiad' jaki miałem zaszczyt zjeść z lianem pod 
„Złota Różdżką“. .Mam nadzieję, że nie zrobi mi 
p in airontu, odmawiając spożycia ze mną potrawki 
- kury comt-ra baraniego, pasztetu ze skowronków

i galarety z jabiek, które kazałem przygotować na 
pańską cześć.

Latarnia zmierzył wzrokiem Gogolina« Bez
stronny snektator nie mógłby bez uśmiechu pa- 
trzeć na te dwie postacie, stojące obok siebie: jed
na istny obraz zdrowia, druga nędzy; jedna w czar
nym sukiennym stroju, druga w łachmanach; dwa 
psy, tłusty i chudy; chudy wilk, który zaprasza 
tłustego psa na ucztę... Nic dziwnego, że i na ustach 
Latarni zjawił się uśmiech nieco szyderczy.

— Marmolada z jabłek? — rzeki Latarnia, obli
zując się. — Hm! To mój specjał.

I Latarnia zaczął schodzić ze schodów.
— Mam go! — myślał w duchu Cogulin, scho

dząc za nim pełen radości i nadziei.
— Panie Cogolin0,ki! — rzekł Latarnia, zna

lazłszy się na podwórzu pałacu. — Muszę panu o- 
znajmić, że tej nocy przybył z Lffiat kurjer, który 
oznajmił memu panu, że szlachetny ojciec jego jest 
w agonji.

— Ah, ah! Co za nieszczęście! W takim razie 
będzie to obiad żałobny. Zamiast wina białego, 
które zamówiłem w ilości sześciu butelek, wypi
jemy parę buteleczek wina z Effiat, którego kolor 
czcrwoiiv jest prawie czarny.

— Panie Cogoliński! — mówił dalej Latarnia, 
wchodząc na mały kopczyk, aby łatwiej dosiąść 
olbrzymiego rumaka norinandzkiego, który osiodła
ny całkowicie, czekał na podwórzu. — Muszę panu 
powiedzieć dalej, że otrzymawszy te smutną wia
domość, luagrahia de Cinq-Mars kazał natychmiast 
przygotować karocę podróżną dla lnstgrabiny, 
która na szczęście wróciła wczoraj wieczorem do 
pałacu...

(C. d. n.)
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Film jako środek reklamy
W poniedziałek w kinie „Kammer“ w 

Katowicach odbyło się próbne wyświet
lenie filmu prupć.Randów ego. „Śląsk — 
źrenica Polski“. Wyświetlenie tego firnu 
ma na celu zainteresowanie całej Polski 
życiem Górnego Śląska. Początek filmu 
istotnie odźwierciadla życie przemysłowe 
u »as; widzimy więc pracę ciężką i znoj
ną robotnika naszego w hutach, w fabry
kach. sztolniach itp.

Otóż po tym realistycznym wstępie 
przypuszczaliby należało, że srebrny 
ekran przedstawi również prawdziwe ży
cie społeczne ludności śląskiej, jej byt 
codzienny, warunki jego ognisk domo
wych i tem da całokształt śląskiego życia.

Okazuje się jednakże, że wstęp miał li 
tylko na celu wykazać, że rzecz dzieje 
ię na Górnym Śląsku, a dalszy ciąg fil

mu miał dowieść, że na Śląsku znajduje 
•ię p. wojewoda Grażyński i są powstań
cy śląscy. Tu nawiasem mówiąc, było to

z gola niepotrzebne, bo właśnie w nie
dzielę dość głośno Związek Powstańców 
Śląskich przypomniał się wszystkim 
swym występem w Goczałkowicach.

Otóż zamiar tein organizatorom filmu 
udał się w zupełności, bo człowek nie- 
poinformuwany o stosunkach na Górnym 
Śląsku, patrzac na film, mógłby dojść do 
przekonania, że poza Związkiem Śląskich 
Powstańców na Śląsku wogóle nikogo 
niema i p. wojewoda śląski poza przyj
mowaniem defilad, parad powstańczych 
nic innego nie robi.

To jednakże nie wystarcza dla filmiu 
propagandowego. Defilady powstańcze, 
przyjmowane przez ich protektora, to nie 
jest jeszcze codzienne życie robotnika i 
rolnika śląskiego, a ono właśnie dopiero 
mogłoby uzupełnić pierwszą część filmu 
i dać pełny obraz życia śląskiego.

Pozatem należy nadmienić, że autore
klama filmowa ma czasami swoje złe

Wstyd i wykręty
„Gazety Robotniczej“.
Socjaliści polscy w Województwie Śląsiknm 

stoiił na służbie sanacji. Stanowią oni najsil
niejszą podporę p. wojewody Grażyńskiego, 
zarówno na łamach swego pisma, jak 1 w Sej-

strony, bo pewnie p. wojewoda Grażyń
ski nie jest zbytnio zadowolony, że w 
swojej miłości do filmowania dał się sfil
mować po przyjeździe na Śląsk podczas 
mowy, wypowiedziane;- przeciwko auto
nomii Śląska. Dzisiaj te obrazy filmu, 
uwydatniające p. Grażyńskiego, gdy o 
tem przemawiał i opatrzone odpowiednie- 
mi napisami, zapewne mu w smak nie idą.

Ostrożnie więc z filmem! Czasem 
szopki okazują się nieprzyjemne.

Dr dać też należy, że sporządzenie fil
mu „Śląsk — źrenica Polski“ pochłonęło 
grube pieniądze. Czy tak mało u nas 
potrzeb innych, że pieniądze wyrzucj się 
na cele reklamy pp. Kornkego, Kuli i 
zdrojowiska p. Witczaka?

Str. S.
mle Sląsk.m, gdzie udekii za drzwł, gdy błu
dziło o zajęde stanowiska w sprawie aikłcw 
terorystycznycl i, popełń anych przez zwyrod
niałe jednostki Związku Powstańców Śląskich. 
„Gazeta Roboli cza“ w długim artykule stara 
s!e wytłumaczyć stanowisko naszych PP-S-ów. 
Twierdzi, że w zatargu z p. wojewodą chodzi 
tj3ko o osobistą walke P- Korfantego przeciw 
p. Grażyńskiemu i uważa, że o Ipowie dź p 
Grażyńskiego na interpelacje w sprawi© rze
komych gwałtów rybnickich była wystarcza
jąca.

Rozbijanie wieców polskich, zbrojne napa
dy na redaktorów polsk'cb socjalistów pol
skich nie w zruszają. P. Korfanty zwalcza tyl
ko te niegodziwości. oo oni nazywają osobistą 
jego walką przecirw p Grażyńskiemu. Autor 
artykułu w piśmie socjalistycznem nie wie na
wet lub udaje, że nie wie. o co klubowi Chrzę
ści ańskiei Demokracji chodziło. Nie <ho’ziło o 
odpowiedz p. Grażyńskiego na interpelację w 
sprawie zajść rybnickich, lecz chodziło o od- 
powiedź na interpelacji; w sprawie apadu na 
p red. Zabawskiego d rozbijania csiatoich wle- 
:ów. Jeśli socjaliści odpowiedź p. Gn le
go na te interpelację uważają za dostateczną, 
to jest to sprawą ich sumienia demokratyczne
go i ich troski o godność parlamentu. A na 
tym i ni :cie sumienie socjalistyczne od wypad
ków majów jrch poważnie szwankuje.

Udało się nam zaopatrzyć wszystkie nasze oddziały 
w większą ilość towarów celem sprzedaży i jest to wiel
ką korzyścią dla każdego oglądnąć nasze Domy Towa

rowe w Katowicach i Królewskiej Hucie.
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Wrai .2 Tira z il raîdu śliskiego
26-23 maja 1927.
(Od własnego delegata „Polonii“).

I.
PRZYGOTOWAŃ'A.

— Balio! 710? Czy Sportowe Biuro Pra
sowe?

— Taki Tu prezesi
— Pinszę Spiesznie przyjść do śląskiego 

KI ibj Automobilowego! — mówi toż. Bukow
ski.

— Przyjdę wkrótęe!
Obowiązek sportowego sprawozdawcy 

wzywa.... Parę ulic. Ies‘: Poprzeczna 6 Jedno 
dwa, trzy piętra! Piet...! wysoko! vypadaní 
zasapany. Gwar, telefony dzwonią, klekot 
maszyn pisarskich, stuk powielaczy, zgrzyty 
maszyny do liczeniu... ktoś wola, dziesięcin 
od po w ada. Stoły zarzucone mapami, po ścia
nach karty i szkice sytuacyjne u ;lane cho
rągiewkami... Czyżbym się myl.il? Wo,na? 
Sztab generalny? Kwatera główna?

Gdzieś za biurkiem nad planen, pochylony 
siedzi główny dowódca ... Spokój bonzy... 
Twarz kamiennego Buddy... Zbliżam się 
■onieśmielony. Ależ. to Jaś — R Ilkowski! Wiła 
mnie i z miejsca przystępuje do rzeczy.

— A więc jed'ziemv 26 maja, gi dz. 5 rano; 
dotychczas 11 zgłoszeń; Bugatli, Chevrolet, 2 
D',dge, hat, Grnfri. 7 OpN, Sleycr, Studie 
bäckcr. E-skine. M.nerva. Liczymy na s arcie 
jeszcze na kilka zgłoszeń. Zbiórka na rynku o 
4,50. Czy prez.es jodzie z nami?

— Ależ naturalnie! Tern więcej, że „Po
lonia“ powierzyła mi mandat do współ
udziału i zdania, sprawozdania po powrocie. 
Jakie warunki? Trasa niezmieniona?

— Nie! Ta sama! Katowice. Kraków, Mor
skie Oko, Zakopane iako 1 etap: .145 kim.: w 
Zakonanem nocleg. Etap drugi: 4’0 Klin Za
kopane, Sącz, Sambor Lwów, gdzie ooci je
my ostatni etap ze Lwowa P> "ez Tarnów. 
Kraków do Katowic A35 kim. Fa>zem całość 
1190 rtm. Kwatery i oadt momv wszędzie za- 
pewnrntiv przez tamtejsze Kluby Automobi
lowe, tak. te uczestnicy i goście nie zaznają 
niewygód.

—Jakie warunki, regulamin?
— Zwyczaje, według międzynaro iłowego 

regulárnímu sportowego. Privez pod ziół u na 
klasy wcdf»g siły -poszczegôlnyc'i ma-szyn 
przeprowadzimy, próby poszczególnych wo
zów.

— A nagrody? — pytam dalej.
— Oto stoią: 6 ragród Klubu. 5 członków 

Klubu, 1 prezesa, marszałka Wolnego, 1 Ko
misji Sportowej, 1 i-v „Galicja“ za używanie 
w cza ;ie całego raidu oliwy G; Hol. Zresztą 
nagrody te wystawimy dz.ś w Księgarni Pol
skiej na widok publiczny. Ale. proszę m| wy
baczyć, że przerywam, roboty jeszcze w elt 
więc kończmy! Do widzenia jutro na starcie!

S7Í5CZ9C
sporządza w obec
ności pacjentów

JZmo JiWTtev, Hs£fvos:taiv
dnia 3 i 4 czerwca br. w Katowicach w domu
J. Wy$s, Cptyfi řtypfoní., BaRíWlťe,

ulica św Jana i3. 2U8Û

II.
KATOWICE — KRAKÓW — ZAKOP \NE.

O szarym świcie zebrałem sie ;zvbko i o 
4 rano byłem jut na rynku katowickim Jedna 
po drugiej zajeżdżały maszyny poprzedniego 
dma korrisj Jnie odebrane, jako zdolni do wy
jazdu. Za wodnicy gorączkowo szykują sifi do 
odjazdu; pożegnania, życzenia szozę^cia, bło
gosławieństwa. niejedną ukrytą łezkę ociera 
ta lub owa z pań. żegnających męzow i nie- 
mężów... W i es/.cie zjawiają się panowie wice
komandorzy, sprawdzają czas z kontrolerami 
po jednym na wóz, l pada rozkaz : motory w 
ruch! Pierwszy rusza Komandor na Dodgeu; 
godność tę oblał prezes Klubu, marszałek 
Wolny. Następnie wóz za wozem co oisć mi- 
nut wyskakuje nerwowo w przestrzeń wśród 
turkotu motor«. Wsiadam jako kontroler do 
Nr. 1. M ťszvna niewielka, Dodge, rmwadzona 
jvrzez „starszego pana“. Zapoznajemy się: p. 
Żmigród. Jakaś piękna pani żegna gn: „me 
jedź“! To żona — m^ślę: widocznie niezbyt 
ufa klennvniríWTTi zdolnościom męża. A Oo 
main mówić? Zdany na hskę i niełaskę losu 
i rąk oraz, r.eiaćw kierowcy-zawodniką, 
wpadłem 1 Jakżem się mylił wówczas, tri my
śląc! Znalazłem wytrawnego jeźdźca z 30-wt- 
nlem doświadczeniem j nerwami ze stali! Toć 
żeśmv dwa ra/v bvll w rowie e maszyna... 
Ale nie będę uprzedzał v ypacjjtów. Nareszcie 
i na nas kolei... Notuję czas oJiazdii, znak 
chorągiewki startera i wypadamy z rynku w 
przestrzeń na pokonanie 1190 kim.

Z Katowic wyjechali 1) „Dodge“ p. Źie.i- 
arůů. 2) „Dodge" p. Szydełski z żoną. 3) „Bu- 
gçtti'l p. Vetterlj, 4) „Stoyfr“ p. Żangl, 5) 
„Studebäcker-Eirskine“ p. Rflcłwnan. 6) „Opci 
p. inż. Bukowski, 7) ..Grofri“ p. Joścphi, 10) 
„Fiat“ o Kirschen, 11) „Opel“ p Piszczek i 
Bfcdy Nr. 8 i 9 do raidu nie stan- !v.

Chłodny poranek snrzyiał raidowł. Znanerni 
drogami pędziliśmy na południe gościńcem na 
Goczałkowice. Rozwija iąc coraz większą 
szybkość op iściliśmy wkrótce okręg przemy
słowy, wpadaiąc między pola falnjace zbożem 
ł pachnące majem lasy. Otóż 1 Goczałkowice. 
Sezon jeszcze nie rozwinięty, wille pozamy
kane. Ani tladu zwykłego latem ro-zjęwnru let
ników A bo też 1 czas nie po,ł°mu! VV prze
jeździć podziwiamy zamknięłv jeszcze dla ru
chu nov/v most na \V‘śle okrążając go fatal
nym objazdem, pelïivm wybojów i nierównoś
ci. Za chwilę mijamy Dziedzice, j-wiem v w 
niedozwolonem dl? zwyczajnych snwnemT- 
ków tempte przez brudzące się Bielsko w któ- 
rem — jak zresztą stale 1 wszędzie — wska
zuje nam idea In e rozstaw iona policja wła
ściwą drogę, potem Rajcza z stale tiiedokoń- 
czoneni sanatortum wojskowem, stare wieży
ce ..antysemickiego“ Żywca i zawracamy lek
ko na wschód, bv przez Wadowice, Izdebnlk 
dotrzeć do Krakowa.

Przez Trzeci Most przeskakujemy Wisłę 
i skręcamy na zachód. Do drugiej stronie rze- 
kj wychodzi ku nam omszały wśród zieleni 
Wawel, a równocześnie od wieży Ma-rjackieł 
płynie ku nam przez mgły znyna melodia hej
nału, żegnając nas na dalszą po Matopolsce 
drogę. Doliną Raby mkniemy ku Tatrom, któ- 
i ych przedgórza Już zdała widoczni, zapowia
dają coraz to trudniejsza drogę.

Ktoś nas dopędza, daje sygnał o wolną 
drogę, przepuszczam go znakiem tarczy kon
trolera. To „2“; kapitan Szydelski na drugim 
Dodgu rwie jak szalony. Ale nie daierny się.

DzFwïto zdarzeni i.
Głośny chenrk berliński dr. Fritz Qtra

de donosi następujące szczegóły o dzi- 
wnem zdarzeniu niejakiego Piotra Johan- 
sena, obdarzonego silnemi zdolnościami 
medjalnemi.

Pewnego pięknego dnia latem ubie
głego roku siedział Johansen przed bra
mą małego miasteczka wirtemberskiego. 
Miał dziwne wrażenie, że zbliża się do 
niego jakaś «inteligencja“. Istotnie też za
uważył po chw:li zjawę jakiegoś młodego 
oficera niemieckiego w pełnem uzbrojeniu, 
który spoglądał na niego i dawał mu ręką 
■znak, wskazując w stronę miasta. Twarz 
zjawy była biada, a na szyi znajdował się 
wielki „krzep krwi. Po południu tego sa
mego dnia odwiedził Jobanseti w towa
rzystwie swego gospodarza potomka gło
śnej „jasnowidzącej“ z Prévost, Pokaza
no mu tam jej obraz olejny. Właścicielo-

Wpadamy na górę Skoćauwskp; maszyną sa
pie. kierowca zmienia bieg i pędzimy dale* nie 
zmieniając prawie temoa 65 kim ma godzinę. 
Umykająca ptrzed nami dwóika ma jednak 
nieprzetarty motor, jest to jej dziewicza Jazda. 
Nie może więc wyciągnąć tak jak my. to też 
dojiędzamy ją tuż tut! Ale, znowu zgórv. Ucie
ka! I tak kilką razy doganiamy się j mazdzie- 
lamy znowu, ponieważ wytrawny jeździec 
zgáry ostrożnie maszynę puszczał podczas 
gdy mlodpić ponosiła współzawodnika.

Tymczasem niebo zaciągło się chmurami, 
zaczęło „stompać“ najpierw kapuśniaczkiem, 
potem bez żenady lać zaczęło, w-,chara nanio
sła „krup" i sypnęła gradem, który boleśnie 
twarz i ręce ranił.

Zawierucha ta powstrzymała kilku przed 
narnl jadących, którzy oostrwali w gr-ipce, pif 
naciągawszy budy. My jednak „old Iwys“ 
(najstarsi wiekiem: zawód nät i kontroler) po 
..kawalersku“, tmnęl śmr ich. nic osłonięci, po
dążając na start do górskiej próby szybkości.

Krakowski KH:b Automobilowy starannie 
przegotował wiasncmi siłami to co, potrzebne 
było do ustalenia szybkości poszczególnych 
maszyn na doskonale wybranym, trudnym 
terenie o wzniesieniach i krzywiznach Ostrych 
mogreveh najlepiej wykazać zdolności ma
szyny i prowadzącego. Duże Kisł u ci położyła 
tu wojskowość V. D. O. K„ dając do dyspo- 
zyeli fachowców z V dyonu samochodowego 
i służbę łączności, która zaciągnęła po'owe 
telefone, łącząc startera ! start i metc ze so
bą. Wyniki lej próby zostaną ogłoszone dopie
ro po opracowaniu przez komisje sportową, 
która musi wziąć pod wagę nie bezwzględnie 
■uzyskany czas lecz 1 siłę danej maszyny.

W podziw wprawił wszystkich czerwony 
milutki B; gatti, prowadzony przez Voťterlie- 
gp, gdyż mimo pęknięcia dwu dętek s anął do 
próby i osiągnął nienajgorszy czas. Osiągnąw 
szy metę, minęliśmy stojący łam Steyer p. 
Lancia, odpoczywający po wyMlku przy pró
bie, gdzie uzyska! jako najsilniejszą ze startu
jących maszyn najlepszy czas 1,57 i 3/5 na 1 
kim.

Wśród deszczu 1 niepogody po rozmokłej 
drodze przybyliśmy do Zakopanego 1 minąw
szy miasto poczęliśmy się piąć w górę ku 
Morskiemu Oku.

Nagle “łyszę: „przeklęty kot,.To p.
Żmigród klme biedną kooinę, która zadarłszy 
ogon przeleciała nam wpoprzeb drogę. Zabo
bon tym razem sprawdź ł sie. Jeszcze parę 
kilometrów i pff... Dętka łrzasłą na tvlnem 
kole. Stajemy. Notuję w książeczce kontrolnej 
smutny fakt i mechanik yraz z zawodnikiem 
zmieniają szybko koło. Jadący z nami przed-

_____---------------------------------------=

\vj obrazu opowiedział Jol’a,,nscn o 
swem widzeniu. P. Sz, właściciel obrazu 
oświadczył na to. że widzenie to w -zu
pełności zgadza się -z rysopisem jego sy
na, który zginął od postrzału, towarzysze 
zaś jego zawsze opowiadali o skrzenie 
krwi, znajdującym się w tern właśnie 

miejscu, gdzie je wykazywało widmo. W 
pobliżu grobu „jasnowidzącej , który na
stępnie odwiedzono, -zauważył Joharm- 
sen znowu to samo widmo. Poleciło nu 
ono pozdrowić dwie osoby, których Jo- 
hannsen nie -znał, a mianowicie jakiegoś 
kolegę pułkowego i młodą damę. Opis 
tych osób zrozumieli krewni .ra.tychmiast, 
przyczem okazało się, że od owego ko
legi pułkowego nadszedł dziś właśnie 
przed południem list z Ametyki Południo
wej, dama zaś była dobra znajomą po
ległego.

■sławicie! , Galtolu** schyla się by podać upu
szczoną od śrifbi/ zakrętkę. „Nie łykaj pan‘‘ 
woła p. Źmg. „Obca pomoc wzbroniona! Sto 
karnvcli punktów mi zapisze“ i wskazuje na 
nwric, uroczyście podnos z.ąc za1orętkę. W mię
dzyczasie mijaia nas inne wotzy. Wreszcie go
towi ruszamy i jako czwarci przybywamy do 
rogatki pod Morskiem Okiem.

Tu postój. Podziwiamy pi zyrodę, posilamy 
się. ią v-rvbiç parę zdjęć, które prześlę „Po- 
lonjil“. Wysyłamy obowiązkowe kartki wido
kowe do znajomych a Śnieg pada i pada. Wre
szcie prayjôchÿl już wszyscy oprócz „Opla“ 
pod Jasiem Bukowskim .Ale ten miał „pecha“. 
Jak zawsze „gentelmann“ zabrał dwie „po
ważne“ panie ze sobą. Uczeni -w piśmie, stare 
'baby i górale mówią, że to przynosi nieszczęś
cie... Widocznie to prawda! Cóż się okazało 
bowiem? Otóż mimo kontroli ł odbioru wozu 
■'■a. „w porządku“ nie byfo zapasowej benzyny. 
To kosztuje 50 karnych. Potem opony widocz
nie zleżnle łapały gorliwie wszcAki-e gwoździe 
pogubione z podków końskich i do Morskiego 
miał „Opel.“ tyko 7 napraw dętek. Przy tym 
svstcniie ia-zdy wyczerpać się muszą wszel
kie zapasy I rezeTwy: to też z trudem 1 opóź
nieniem pa.ogodzinnem przybył do parku po- 
sto towego, gdzieśmy już wszyscy öddaiwna 
start.

Zamówiony nocleg w pensjonacie „Mor
skie Oko“ wypadł nieszczególnie z powodu 
przykrego zimna. W,eczo"em przy wspólnej 
kolacji wraz z gośćmi z K:okowa słyszeć 
można było tylko przeróżne techniczne naz
wy z zakresu automobili,zmu. ’1 en i ów opo
wiadał, co i) k edv mu się przydarzyło w dro
dze, jak i z kim mija'. „Studebacker-Erskłne“ 
albo go jak zwali „Eskimos“ wycofał się z 
raidu jeszcze pirzed Dziedzicami 1 „dzikimi 
drogami“ przybył sam do Zakopanego. „Grof
ri“ z kompresorem wykazał, ie jego wysokie 
zdolności obliczane były na inne, niż polskie, 
drogi i zaraz po przybyciu do panku musiał 
się poddać jak’mś «»iedozwolonvm operacjom, 
co wywołało gwałtowne protesty słabiutkiego 
„Fiata“, który startował w te i samej klasie 
z w^ścigówką. Ale chłop strzela a włałi kule 
no ,1 ! „Fiat“ powrócił zdrów do Katowic a 
„Grofri“ uroczyście koleją ze Lwowa do 
Bielska został odesłany z połamanem podwo
zem. Ale o tom potem.

Po przemówieniach i wiwatach rozeszliś
my się koło 12 w nocy spać. liby być goto
wymi, na drugi etap o godzinie 5 ramo. Dzwo
niąc zębami „podzwonne“ wiośnie, całunem 
śniegu przykrytej, zasnęliśmy, marząc o ciep
le i pogodzie.

• J. S. Żuławski.

DR. ANTON! MARCZYŃSKI.

„Pieczeń z antylopy“.
Nowelka egzotyczna.

(Dokończeni©

Droga biegnie w dół i staie się coraz gorsza z 
każdym metrem. Buty moje grzęzną w rozmokłej 
ziemi, płosząc roje zjadliwych owadów. Hektor 
opędza się boliJtcrsko pijawkom, które czatuja pod 
każdym liściem, by przylgnąć do jakiejś istoty cie- 
płokrwistej. Niekiedy woda chluśnie pod nogami...

Jedna antylopa, oto rezultat dzisiejszej uę- 
drówki. Jedno stare bydlę. Wyobrażam już sobie, 
jaka nędzna będzie dziś wieczerza. Chyba Hektor 
zmiażdży w swych potężnych żuchwach te kęsy 
twardego, włóknistego mięsa... Dzielę się obawami 
z Dżaiem, który pod wieczór odnalazł się nagle, ale 
kacyk wyszczerza zęby zepsute* w uśmiechu:

— Dżaf być zaopatrzony w kruche mięso...
Ha, jeśli tak, toś widać równic dobry gospo

darz, jak kucharz, mości Dżaf!
IV.

Oh. Dżaf! Orangutanie obrzydliwy, 'ty jesteś 
zapoznany genjusz. Pieczeń rozpływa się w li
stach... jeszcze!... Dawaj jeszcze!...

Lecz jeśli mnie pieczeń smakuje, to kulisi dźwi
gający moje bagażt robią wprost orgje. Wyrywają 
sobie kęsy i biją się o nie. Dżaf z pomocą sękatego 
kija utrzvmujc jaki taki porządek w tem towarzy
stwie. Gdybym nie był tak nieprzyzwoicie obje- 
dzuiiy, podszedłbym zobaczyć do ogniska, co się

tam dzieje właściwie. Chcą Hektorowi odebrać 
jego porcję, dobrze zasłużoną.

— Hej, wy żarłoki!... Precz mi od psa!... —
Ale Hektor nie potrzebuje mej interwencji. 

Strasząc tubylców błyśnięcicm swych kłów śnież
nych i groźnem warczeniem, przebija się zwycięsko 
przez ciżbę i aportuje swą zdobycz... Mądry -piesek...

Na wygrodzony codziennym postem żołądek 
wypiłem dobry haust whisky i jestem teraz zbity 
z nóg kompletnie. Pozatcm wieczerza była nazbyt 
obfita. Ogarnia mnie uczucie jakiejś dziwnej ocię
żałości i bezwładu. Wprost nie mam ochoty dźwi
gnąć się na łokciu, byz spojrzeć na przyczyny ogól
nej wesołości krajowców... Jak te piękne storczyki 
pachną odurzająco!... Rododendrony, paprocie, ka- 
narje, palmy kokosowe, dziko rosnące banany, ana
nasy, agawy, bambusy, kakaowce, araukarje zlewają 
ml się w jedną... w jedną masę zieleni... Taki jestem 
przedziwnie śpiący... Spryciarz Sam chrapie już 
od pół godziny...

Smakować panu? Może jeszcze? — słyszę 
glos zapraszający.

Otwieram oczy... Ali, to Dżaf ! ...# IJśmiechiawty 
przyjemnie... brrr! jak Przyjemnie! Podaje ml ha 
wielkim liściu spory kawał pieczeni...

—1 Thank you! — odpowiadam po angielsku. — 
Schowaj mi ją na jutro... Wspaniała pieczeń!... Do
prawdy, kochany kucharzu, szanuję cię bardzo, al‘- 
uważam za okrucieństwo loęu, że jesteś mężem tak 
rozkosznego stworzenia, jak Ting...

Z całego przemówienia rozumie Dżaf jedno, 
jedyne słowo, imię swei żony... Oh. jego uśmiech 
zaczyna być mclo słodki... Że skóry można wy
skoczyć. Czyżby co wiedział o naszem nocnem 
spotkaniu?... Wykluczone... Lecz lepiej go zagadać...

— Dżaf! Na pożegnanie otrzymasz oflcmnle 
strzelbę. Kupię cl ją w Kutjing, skoro szczęśliwie

powrócimy, ale powiedz mi, siary, jak ty z tej anty
lopy potrafiłeś zrobić taką pieczeń... Przecież mię
so rozpływało się w ustach, a to bydlątko było już 
mocno leciwe... Nie rozumiesz co to leciwe?. No, 
stare,., stara antylopa.

— Hc, he, he, he... Ona nie być taka stara...
— Cóż gadasz, Dżaf? Przecież oglądałem do

brze?
— Dżat to wiedzieć... Oto łeb od tej antylopy...
Błyskawicznym ruchom schyla się Dżaf 1 wyj

muje ze szmaty, leżącej na ziemi jakiś przedmiot... 
Nie mogę go dojrzeć, bo między nami stanął Hektor 
i całą swą ok załą postacią zasłania mi widok... 
Boże!... Co to?f.. Pies trzyma w pysku małą, bru
natną dłoń judzką... Na środkowym palcu miedzia
ny pierścień z dużym szklanym brylantem... Hek
tor usuwa się na bok i oto już przed oczyma widzę 
głowę równo uciętą... Dżaf trzvma ją za długie 
włosy, jak heban czarne i lśniąco...

Ting!!! Jej oczy podłużne, głębokie, wybału
szone w trwodze przedśmiertnej patrzą na mnie z 
iricmym wyrzutem straszliwym... Sen? Nie!... Sły
szę przi cięż potworny śmiech tego łotra...

— Sam! — ryczę, obsuwają^ się jak kłoda na 
ziemię.

Widzę jeszcze nad sobą pysk Hektora 1 złolo- 
brunatną dłoń, na której krew zaschła w czarnych 
soplat Ji... Widzę skrawek nieba... Potem coraz ciem
niej i ciemniej... Ogarniają mnie mroki... Słyszę 
gniewny głos Sama, który wstrząsa 1 szarpie ka
cyka, dopytując się o przyczynę mego omdlenia... 
Bardzo siabn, niewyraźnie... jak przez jakąś grubą 
zasłonę z ciężkiej matciji słyszę drwiącą odpowiedź 
Dżafa:

— Panu zaszkodzić pieczeń... Pan lubieć tylko 
żywa antylopa...

f

*
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Odmawia się nagrobna
żołnierzom wiernym przysiędze.

„Warszawianka“ dcnosi: ..I lia 22 bm. 
na cmentarzu wojskowym na Powązkach 
w Warszawie miała sie odbyć uroczy
stość poświęcenia nagrobka, staraniem 
10 p. p. z Łowicza, na mogiłach żołmei ;y 
10 p. p., poległych podczas walk majo
wych w roku ubiegłym. Napis na na* 
grobku jest następujący:

Pierwszym obowiązkiem żołnierza Jest 
niezłomne dochowanie wierności ślubowa
ne] w przysiędze wojskowe]. Tu spoozy* 
wają żołnierze 10 pułku piechoty, polegli 
na ulicach Warszawy w dniach U 1 14 
maja 1926 roku, ś p. por. Józef Buczek i 
szeregowcy: Józef Wiechno, Jan B Sidor, 
Grzegorz Stawski, Bolesław Kowalczyk, 
Rinaldo Eichorst, Józef Szczerbaty, Hf i- 
ryk Pniewskl, Stanisław Łapczyński, Mie
czysław Heli, Władysław Leśnieiwicz, Jó- 
izef Cieślak, Stanisław Wiśniewski. 
Nabożeństwo za dusze poległych, od

prawione przez ks. Krygier; :, odbyło się 
bez przeszkód, natomiast poświęcenia po
mnika zabroniło dwóch oficerów żandar
merii, którzy pod koniec nabożeństwa 
przybyli do kościoła. Mimo starań władz 
kościelnych, rodzin poległych, oraz 'bie
gów z 10 p. p., władze wojskowe, aczkol
wiek upłynął już tydzień od chwili nabo
żeństwa, nic zezwoliły na poświęcenie na
grobka.

Przed dwoma dniami na cmentarz 
przyszło dwóch oficerów, którzy pr.zy 
pomocy kitu i farby olejnej zatarli pierw
sze trzy wiersze wyryte na kamiennym 
nagrobku. Władze duchowne zamierzają 
poświęcić pomnik w najbliższych dniach“.

Cała ta sprawa wygląda na wydarze
nie poprostu fantastyczne. ,

Czy ci żohńerze polscy, którzy w o- 
bronie przysięgi i prawa oddali życie, ma
ją być jeszcze po śmierci za to karani po
zbawieniem ich poświęconego nagrobku?

Czy napis, że pierwszym obowiązkiem 
Żołnierza jest dochowanie przysięgi, za
wiera treść przestępną? Kto odpowiada 
za to niesłychane postępowanie oficerów 
żandarmerii?

-----oOo—*

Dómy na •l. ołówki.
Jakość ołówka zależy w duże] mierze od 

gatunk' drzewa, stanowiącego oprawę pałecz
ki grafitowej. Najlepszy jest z cedru czerwo

nego. rosnącego w ómeiycc, rabunkowa jed
nak gospodarka leśna «prawiła, że ceny na to 
drzewo, które stało się niesłychanie rzadkie, 
wzrosły w sposób fantastyczny — dziś tylko 
luksusowe ołówki mogą mieć tak kosztowną 
oprawę. Ponieważ zaś „Ersatzu“ nie udało się 
ani odkryć, ani wynaleźć, przeto fabrykanci 
poczęli na gwałt szukać starych cedrów, już 
przerobionych w Innych celach. Traf sprowa
dził Ich do Tennessee, gdzie duża ilość do
mów posiada wszystkie belki i wiązania z te
go. tak cennego dziś cedru czerwonego, a któ
ry w zeszłym wieku nie byi jeszcze rzadko
ścią. Przemysłowcy zakupili hurtem wszystkie 
■te budowle, które przekształcą sie v ołówki, i 
zobowiązali się wznieść na Ich miejsce nowe, 
z całym komfertem urządzone. Podobno obie 
strony dokonały korzystne] transakcji.

Wycieczka młodzieży
Z WESTFALJI.

Wycieczka młodzieży polskiej z West
falii bawiła 27 bm. w Król. fiucie. O godz. 
4 po poł. zwiedzili mili gcście liutę, opro
wadzani przez pp. inżynierów i techników, 
a wieczorem o godz. 8 odbyła się wspol ta 
wieczerza w Hotelu Polskim. W setoecz- 
nym nastroju wysłuchali obecni przemó
wień: prezydenta Spaltensteina, p. Grab
skiego, działacza oświatowego z f stialji, 
p. Zająca, prezesa Zw. Hallerczyków, p. 
Wieczorka, zasłużonego członka Zjedn. 
Zawodowego Pol. i kierownika wycieczki 
p. Franciszka Kołpackiego. Rolę gospo
darzy pełnił Zarząd miejscowego Koła Z. 
O. K. Ż. z prezesem Cieślińskim na czele.

Zebranie przeciągnęło się do późnej 
godziny, gdyż nie brak było tematów do 
rozmów zwłaszcza, że goście bardzo 
dobrze i milo czub się u nas na Górnym 
Śląsku. Wszystkich obecnych uderzało, 
że rodacy nasi. żyjący wśród morza nie
mieckiego, władają czystą polszczyzną 
i mają tak piękne polskie imiona jak Jan, 
Stanisław, Kazimierz itp. Fakt ten za
sługuje na specjalne podkreślenie i uzna
nie. W czasie wieczerzy odśpiewano 
szereg pieśni narodowych i wzniesiono 
okrzyki na cześć Najjaśniejszej Rzeczy
pospolitej.

Nocleg znalazła młodzież w sali 
gimnastycznej męskiego klasyczn. gimn. 
Tężyzna moralna l fizyczna młodzieży 
z Westfalji, moc jej ducha ł patriotyzmu - 
to skarb pasz narodowy, z -którego może
my być dumni 1

Aparaty
fotograficzne 
i wszelkie 
przybory

70-lecie urodzin Ojca śiĄiogoo

W dniu 31 maja obchodził cały świat 
katolicki 70-lecie urodzin Ojca święte
go Piusa XI, siedzącego od 6 lat na 
Stolicy Piotrowej. Achilles Ratti, takie 
jest nazwisko obecnego Papieża, uro
dził się w dniu 31 maja w roku 1857 w 
Lombardji, w miejscov'osci Desio. Po 
ukończeniu Kolegjum lombardzkiego w 
Mediolanie uzyskał doktorat w Koleg
jum Germanicum. Początkowo pö wy
święceniu na kapłana w roku 1879 dzia 
łal jako nauczyciel w Seminarium św. 
Piotra w Medjolanie, później zaś w 
tamtejszem seminarjum teologicznem. 
Wkrótce powołano go stamtąd do bi
blioteki Amnrozyjskiej. gdzie pracował 
przez lat 20. W toku 1907 zamianowa
no go naczelnikiem tejże biblioteki. W 
cztery lata później zajął stanowisko

bibliotekarza w Watykanie. Tu podob
nie, jak dawniej w Medjolanie oddał 
się czynności naukowej i ogłosił cały 
szereg cennych pnblikacyj naukowych. 
Ale świat książek nie wystarczał jego 
wszechstronnej naturze i przyszły Pa
pież zdobył sobie w świecie alpinistów 
nie byle jakie ostrogi.

Działalność jego w Polsce ^na sta
nowisku nuncjusza Stolicy Apostols
kiej znana jest wszystkim. Tu został 
wyświęcony na biskupa, stąd przydo
mek „polski Papież“. Nic dziwnego, że 
naród polski żywi dla Jubilata synow- 
kie uczucia miłości i przywiązania. Łą
czy śie też z całym światem w gorącej 
modlitwie, by błogosławiona działal
ność Ojca Świętego trwała jeszcze jak 
najdłużej.

50=4etni jubileusz kapłaństwa
J. E. KARDYNAŁA GASPARRFEGO.

.Tak z Rzymu donoszą, sekretarz stanu 
Stolicy Apostolskiej J. E. kardynał ja- 
sparri obchodził 50-letni jubileusz kapłań
stwa. Podczas Mszy św., którą celebro
wał dostojny jubilat, 'zebrało się, by wy
słuchać jej, kolegjum kardynalskie, korpus 
dyplomatyczny, dostojnicy papiescy 
i gwardja papieska. Po Mszy św kardy
nał przyjmował w lednej z sal Watykanu 
gratulacje od zebranych dostojników. 
przemówienie gratulacyjne wygłosił 
dziekan korpusu ' dyplomatycznego, poseł 
brazylijski de Azeredo. Korpus dyplo
matyczny ofiarował jubilatowi piękny 
■złoty kielich mszalny. W mowie, którą 
wygłosił kardynał Gaspard, dziękując za

składane mu życzenia, zaznaczył, że pod
czas wielkiej wojny wszystkie państwa 
pragnęły widzieć Watykan po swej stro
nie. Stolica Apostolska da żyła jednak do 
zajęcia stanowiska neutralnego i ponad
partyjnego celem pracowania w kierunku 
zakończenia wojny i zmniejszenia cierpie
nia ludzkości. To stanowisko wywołało 
u wszystkich niezadowolenie. Po wojnie 
jednak wszystkie państwa, któ.e nie u- 
trzymywały stosunków -z Watykanem, 
poczęły je nawiązać tak. że korpus dyplo
matyczny. akredytowany przy Watyka
nie, wzrósł w dwójnasów.

Jego Eminencja kardynał Gaspard 
otrzymał liczne gratulacje oraz prezenty.

Sztuczne wyspy na Oceanie.
LJTOPJA JULIJJSZA VERNE, CZY CUD TECHNIKI? — REGULARNA KOMU
NIKACJA LOTNICZA EUROPA—AM E RYK A PRZYBIERA KSZTAŁTY REAL
NE. — ZASŁUGA LINDBERGHA. — W1SPA PŁYWAJĄC A CZY STAŁA?

Zdaie się, że w 
znów urzeczywistniony zostanie jeden z 
utonijnych, ink się zdawało, planów tech
nicznych. O ile nie zajdzie coś nadzwy
czajnego, niedługo już świat będzie o je
dno techniczne cudo bogatszy.

ryżu utworzyła sie kapitalistyc: 
na grupa belgijsko-francuska, która pi 
ważnie przystępuje do realizowania wi 
pracowaucgo już kilkakrotnie projektu i 
tworzenia na Oceanie Atlantyckim szer< 
gu sztucznych wysepek, celem umożliwił

Przekonajcie się o pierwszorzędnej ja
kości RADJOSŁUCHAWBK kraj. wyrobu

„DOEMe ¥“
nagrodzonych wielkim złotym medalem 
na Wystawie Radjowej w Krakowie, które 
pod żadnym względem nie ustępują naj
lepszym słuchawkom zagranicznym. 907 
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nła tym sposobem przelatywała Oceanu 
przy pomocy samolotów. Towarzystw ro 
rczpcrzj.dza kapitałem zakłaoowy.n 800 
milionów franków, co starczyć powinno 
na wybudowanie 4 wysp. Techniczne 
szczegóły są wypracowane do najdrob
niejszych szczegółów. Ustalono osobny 
komiáet fachowców celem ostatecznego 
zbadania projektów i wykonania najlep
szego. Co się tyczy gospodarczej części 
przedsiębiorstwa zgadzają $ię przedsię
biorcy, że największe nawet Inwestycje 
opłaca się z czasem nadzwyczi Vie.

Plan utworzenia sztucznych wysp na 
Oceanie Atlantyckim powstał P'> raz 
pierwszy z końcem wojny ^ światowej. 
Większa część rzeczoznawcę w pm ,’itala 
wówczas ten realny projekt, łąko bajecz
kę w sty'u Juliusza Verne. W roku 1922 
przedstawiono Akaćemji paryskiej wy
pracowany we wszelkich szczegółach 
plan budowy takie5 wyspy. Techniczna 
grupa fachowców tego świetnego 'zrze
szenia naukowego poleciła zbadać pian 
i sąd uznał, że przy pomocy naszych 
współczesnych środków technicznych 
pian jest do przeprowadzenia z łatwością.

Lecz tymczasem pojawiły się 'eszcze 
inne plany, które starały się zadanie roz
wiązać na innych płaszczyznach. Ałe 
szkice I obliczenia pozostały narazi© w 
bibliotece Akademii, przywalone kurzem. 
Nie znalazł się żaden przedsiębiorca, 
któryby uznał, że wybudowan'e takiej 
wyspy, to byłby interes rentowny. Zda
wało sie wówczas, że podfęde regularnej 
komunikacji lotniczej mię 'zy Europą a A- 
meryką jest narazio muzyką dalekiej przy
szłości. Szczęśliwe przebycie Oceanu 
przez młodego Amerykanina Lindbergha 
popchnęło tamtę sprawę naprzód i obecni® 
plan wszedł na tory realne.

Jak już zaznaczono, pomysły można 
podzielić na dwie kategorie. Pierwszy 
projekt przewiduje utwc;zenie pewnego 
rodzaj upływającego deku. Wyspa na 
Oceanie nie byłaby więc w zupełności u- 
nierucnomiona lecz pływałaby po po
wierzchni wody, nie będąc jednakowoż 
wystawiona na swawolę fal, dzięki swemu 
ogromowi. Potężna tama zbudowana w 
formie ogromnej podkowy tworzyłaby 
oasen i chroniłaby wyspę od wszelkich 
katastrof. Ostatecznie wlec biłaby 
wyspa rodzajem kolosaii ego okrętu.

O wielo więcej szans ma druga kate
goria planu, orzewldująca wznJes;enie zu
pełnie pi a widłowej wyspy! Byłaby ona 
tak samo stała, jak wyspy naturalne. Jak 
wiadomo zachowają się masy wodne Oce
anu w pewnej głębokości absolutnie spo
kojnie. Żadna burza, nawet najbardziej 
straszny orkan nie potrafi wzburzyć mo- 
•za rą głębokość 150 ezy 200 metrów. 
Fundamenty wvspy sięgałyby więc na 
jakieś 800 metrów głęboko. I w tym wy
padku miałaby wyspa formę wielkiej pod
kowy, długości 450, szerokości 230 m., 
wynurzałaby się zaś nad powierzchnię 
wo Jy na jakieś 12 m. Wyspa, byłaby zao
patrzona w dwie potężne wieże morskie, 
wyposażone w reflektory tak, że pilot 
znalazłby wyspę nawet w nocy. Na 
wyspie znalazłyby pomieszczenie współ
czesne wielkie hotele, stacje telegrafii bez 
drutu,'Stacja meteorologiczna I warsztaty, 
umożliwiające naprawę nadwerężonych 
samolotów.

6 takich wysp pomiędzy Cherbourgiem 
a Ameryka wystarczyłoby do zarewniï- 
nia b©2 pieozenstwa przelotu przez Ocean 
z zup einem prawie bezpieczeństwem. Na
razte wybudowana zostanie tylko jedna 
taka wyspa na próbę.

ÏTlargines.
—*

0 CZEM PISZA MAR( INESY
NA HAWAJACH?

Hawaje — cudne wyspy!
— czytam w książce' mądrej. — 

Ra] na ziemi! Cud, który 
stworzyła przyroda...

Wokół ocean szemize 
Iaizirrowo - modry, 

a na niebie wieczysta 
niezmienna pogoda...

Ozyiam ł myśli w głowie 
wrą natrętną zgrają:

— Skoro wieczna pogoda
1 wciąż słoilce świeci,

0 czem tam przy spotkań acli
ludzie rozmawiają,

1 o czem „marginesy,'*
pisują poeci?.

Joteą
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Środa
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czerwca 

1927
~^K«SaKiïi

Dziś: św. Jak dba 
Jutro: św. Marceliny 
Wschód słońca: g. 3 m. 53 
Zachód: g. 7 m. 58 
Długość dri!a: g. 16 m. 5

NABOŻEŃSTWA JUTRO 
w kościele N. M. P. w Katowicach 

iŚodz. 6 rano msza św. Aicybractwa Prze
najświętszego Sakramentu. .

Godz. 7 rano msza św. za duszę Józeta i 
Anny Szubcik. , T, .

Godz. 8 rano msza św. za duszę Karola 
Drewniok.

URLOP P. WOJEWODY ŚLĄSKIEGO.
Jak się dowiadujemy, p. wojewoda 

śląski wyjeżdża dnia 15. bm. na sześcioty
godniowy urlop, który spędzi prawdopo
dobnie w Szwajcarji.

PLOTKA „KRAK. KURJERA ILUSTR."
Poniedziałkowy „Kurjer Lustrowany 

podał wiadomość o scentralizowaniu 
władz górniczych w Krakowie, a 1 Al. 
wiadomość tę powtórzyła w swoim komu
nikacie. Jak się dowiadujemy wiadomość 
ta Jest nieścisła, bowiem chodzi i tylko 
o scentralizowanie w Krakowie Głównej 
Dyrekcji Państwowych PrzedsieJ)ior: tw 
Górniczych, a nie wszystkich władz górni
czych.

SïOCMY Z.TA 7D DELEGATÓW CIIRZ.
ZRZESZEŃ RZEMIEŚLNICZYCH.

Na siódmy zjazd deltg itów Chrześci
jańskich Zrzeszeń Rzemieślniczych Rze
czypospolitej, który odbędzie się 5 i 6 
czerwca br. w Warszawie, przy udziale 
przedstawicieli władz, wyjeżdżają z ra
mienia Śląskiej Izby Rzemieślniczej poseł 
Sobota i członek rady przybocznej komi
sarz rządu tejże Izby p. Wons, zaś z ra
mienia Zw. samodzielnych rzemieślników 
i przemysłowców, oraz polskiego stanu 

^średniego na Śląsku delegacja z prezesem 
p. Pojdą, syndykiem Związku p. Szmigiel
skim na czele. Obrady toczyć .się będą 
nad wprowadzeniem w życie nowej usta
wy przemysłowej i wypływającej stąd 
konieczności przeprowadzenia wyborów 
do Izb Rzemieślniczych w całej Polsce, 
oraz nad niedomaganiem gospodarczem 
rzemiosła. Delegaci będą następnie przy
jęci w dniu 7 czerwca br. na audjencji u p. 
■wicepremiera Bartla i ministra skarbu 
Czechowicza w sprawie powiększenia 
kredytów.

Z SADOWNICTWA.
P. minister sprawiedliwości zamiano

wał asesorów^ sądowych dr. WojcieJia 
Wielgusa sędzią powiatowym w Wo
dzisławiu, a dr. Pawia Kopocza sędzią 
powiatowym w Katowicach.

— Obchody ku czci Słowackiego.
Jutro o godz. 5 pop. odbędzie się w 

sah pienarnej Sejmu Śląskiego zebranie 
obywatelskie celem utworzenia woje
wódzkiego komitetu, któryby się zajął zur 
ganizowaniem obchodów ku czci Juliu
sza Słowackiego z okazji sprowa
dzenia Jego zw łok do Polski.

— Posiedzenie Rady Opiekuńczej szko
ły budowniczych.

Onegdaj odbyło się posiedzenie Rady 
Opiekuńczej szkoły budowniczych w Ka
towicach. Obradom, w których wzięli u- 
•tział p. wizytator Kwieciński, radca 
Ć w i ż e w i c z z Król. Huty i sekretarz 
Związ,b Gmin p. Ostroróg, przewod
niczył p. R osko s z n y.

Sprawozdanie płożył dyrektor szkoły 
inż. Biasion. Po sprawozdaniu wy
wiązała się bardzo ciekawa dyskusja, 
w końcu której uchwalono przyjąć spra
wozdanie, oraz postulaty szkoły bez 
zin'i'in i wyrazić dyrekcji podziękowanie 
za energiczne i umiejętne piowadzeiiic 
tak ważne placówki oświat u w ej.

— Ciekawy odczyt.
Dziś z inicjatywy Związku gmin wo- 

Jew. Śląskiego w sali Rady Miejskiej w 
Katowicach wygłosi dr. Rudolf 0 u e s t 
odczyt ra temat zagadnień związanych z 
nov a ustawą stemplową.

Początek odczytu o godz. 5 popoł.
— Kqlonjc letnie Czerwonego krzyża.
W e,.\vartek duła 2 b. m. wyjeżdża ią dzie

ci z Janowa, Siemianowic. Wclnowca. Tarnow
skich Gór. Król. Huty. Rybnika. Mysłowic lin 
knlonje letnie do ùdvni. żhiórka w KntowicaJi 
przed dworcem o godzinie 10,30 rano.

— Oświadczenie.
Otrzymujemy następujący list z Cif. Zarządu 

Nar. Zw. Powstańców z oruśbą o ogłoszenie:
Do pana W. Karskiego, prezesa Naród. 

Zwą/kn Pnwst. I ». Żołnierz-
7 powodu »rtyfcułą w „Polsce Zaeiiod ilcj“. 

cd/żc iest powiedzane. żc na zebraniu, zwo
łałem niek-galu e przez p Kantora Mirskiego 
by tern przewodniczącym zebrania, oświadczam, 
iż przewodii czytcm temu zebraniu, ponieważ 
nie byle» wówczas jeszcze poinformowali o 
roli p. Kantora Mifsłriego I lego destrukcyjnej

Z zebrania reorganizacyjnego Eląskiej Ligi
i*rzeciwa!koholowej.

‘ OKONI 

W poniedziałek, w sali posiedzeń Rady 
miejskiej w Katowicach odbyło się zebra
nie reorganizacyjne Śląskiej Ligi Przeciw
alkoholowej przy ud/iale dość licznych 
reprezentantów władz, organizacyj itp. 
Zebranie zagaił i powitał zebranych prze
wodniczący wydziału przygotowawczego 
Sl. Ligi Przeciwalkoholowej p. dyr. Na- 
m\ sł. Przewodnictwo 'zebrania -objął za
służony i długoletni działacz na niwie 
przeciwalkoholowej, ks. prałat Kapica: se
kretarzował p. Skraburski, który odczy
tał protokuł z ostatniego posiedzenia.

P. Sławiński, zastępca przewodniczą
cego komitetu przygotowawczego wygło
sił referat p. t. „Zadania i cele Śl. Ligi

Przeciwalkoholowej“. V/ referacie swym 
omówił prelegent rozmiary niebezpie
czeństwa na Śląsku i przedstawił zakres 
i metody pracy Ligi, nazywając tę pracę 
palącą koniecznością chwili. Ks. Zając 
zapoznał zebranych ze statutem Ligi. Ze
brani uznali za potrzebne zmianę statutu, 
w zastosowaniu go do warunków lokal
nych i opracowanie projektu nowego sta
tutu powierzyli staremu komitetowi, na 
którego prośbę udział w pracach komitetu 
wezmą skooptowani członkowie. Ks. pra
łat Kapica, p. dr. Minasowicz. nacz wydz. 
bezpieczeństwa i p. dr. Zaleski, wice- 
starosta katowicki, (m)

— —O——

robocie dla Narodowego Związku Powstańców 
i b. Żołnierzy.

Dalej oświadczam, że obecnie po przekona
niu się o roli. którą p. Kantor Mirski odgrywa, 
nic z p. Kantorem Mirskim wspólnego nie mam 
i mieć nie chcę. — Z poważaniem C. Starz a 
Waśko.wski, por. rez.

— Obsadzanie balkonów I grobów.
Z nadejściem ciepłych dni rozpoczął się 

czas obsadzania balkonów i grobów kwiatami. 
Zwracamy uwagę na to, że można połączyć z 
tem dobry uczynek, powierzając te prace Sie
rocińcowi im. Dra M:clęckiego, który posiada 
i sity fachowe i odpowiedni zapas kwiatów. 
Zamawiać można telefonicznie pod namefem 
2576 w Katowicach ul. Plebiscytowa 46.

— Koncert orkiestry w parku Hohenlohego.
Staraniem Zarządu Tow. muz. w Wełnow- 

cu odbędzie się wiosenny koncert dętej orkie- 
sťy w niedziele dnia 5 bm. o godz. 15 80 (3,30 
Po potu-dn.) w parki* Zcktadóy Hohenlohego w 
Wcfnowcu. Orkiestra odegra kilkanaście utwo
rów muzycznych, prócz tego bęuą niespo
dzianki jak: koło szczęścia i inne. Wstęp wol
ny. Bufet obficie zaopatrzony.

Dojazd z Katowic tramwajem (z ulicv Zam
kowej), autobusem (z rynku) (pieszo spacerem 
20 mi lut od rynku z Katowic. W .-azie niepo
gody koncert odbędzie się w poniedz.alck. dnia 
6 b. m. . ,

— K< nłlskata .-Xa'owicerki .
Podęłnie jak niedzielny, tak też i wtorko

wy numer „Kattow tzer Zeitung“ zostat skon
fiskowany za artykuły na temat zekoniego 
napadu na mcm. rruezycieli w Radzionkowie 
i radnego niem. w Dąbrówce.

— Maturzyści glinu. państw, w MysłOwl-

Gimnazjum państw, w Mysi nrncach ukoń
czyli w tym roku następujący ab Jur jene': Bo
ratyński Ludwik. Bożęk T.dęusz. Firla Ta- 
dcu:z, Miciiatek Roman i Polcwczyński Jan.

— Wczorajsze uroczystości w Nowej 
Wsi.

W Nowej Wsi odbyła się wczoraj po 
południu uroczystość poświęcenia 
i otwarcia żeńskiej szkoły gospodarstwa 
domowego i uroczystość otwarcia czytelni 
Tow. Cz. Lud.

W uroczystościach wzięli udział p. 
prezes dr. Stark, p. wojewoda śląski, 
naczehi'k. p R ę g o r o w i cz. starosta dr. 
S e i d 1 e r, gen. dyr. N o a o w s k i, inż. 
K o c z u r k i e w i c z, miejscowe władze 
z naczelnikiem WyglenJa na czGe, 
grono nauczycielskie, młodzież szkolna 
oraz tłumy publiczności.

Przybyłych reprezentantów władz po
witał p. naczelnik Wyglęnda, p. dyr. Ko
złowski, ks. dyr. Depui i dyr. Groński, po
czerni chór żeński pod batutą cenionego 
dyrygenta prof. Hejnara odśpiewał pięk
nie hymn państwowy.

Po powitaniu goście 'zwiedzili szkołę 
gospodarstwa domowego. Następnie u- 
dano się do lokalu czytelni TCL., gdzie 
przemówił do zebranych p. wojewoda 
Grażyński. Po zwiedzeniu miejscowej 
ochronki, gdz'e dziatwa popisywała się 
deklamacjami i tańcami władze gminne 
podejmowały gości skromném przyjęciem.

-- Z Kartelu Z. Cli. Z. Z. w Siemianowicach.
W końcu ubiegłego tygodnia odbyto się na 

stali p. Mnronia „Pod dwiema lipami“ w Sie
mianowicach zebranie miejscowego Kartelu Z. 
Cli. Z. /. w którego skład wchodzą cztery od
działy Z. Cli. Z. 7.

Zebranie zagaił przewodniczący p. O p i e- 
I a w obecności przeszło 500 członków witając 
ÿcbranjicb. szczególnie referentów pp. posłów 
P u c h a 1 k e i Sos ń s k i e g o oraz sekreta
rka generalnego p. Mu si o ta.

Jako p erwszy referował pi poset Puchar
ka na tcirat encykliki „Rerum _ Novarnm“ i o 
podstawach riiehu chrześcijańskiego.

Następnie zabiał glos sekr. gen. p. Mu
si o ł, który przemawiał na temat ruchu ro
botniczego wsk jřujtic na w' buch drobnych 
strajków w różnych zakładach przemysłu na
szego. jako znaki niezadowolenia nurtującego 
w warstwacli pracujących.

Jako trzeci przemawiał p. »oset S os Di
sk i, dając krótki pogląd na rozwój związków 
chrześcijańskich. Obszerniej omówd pnojekt li
st a w v Ubezpieczeń Społecznych wskazując na 
jej braki t ewentualne niezadowolenie jakie 
mogłoby powstać przez zaprowadzenie Jej na

W końcu swego przemówienia przedstawił 
pos. Sosiński stan drożyliby i wspomniał o o- 
b ccaiikaeh sanatorskich po przewrocie majo
wym i apelowa? do zgody i współpracy oraz 
organizowania się w Chrześcijańskich Związ
kach Zawodowych. _ .

Za przemówień n panom referentom podz ę- 
kowano hucziieml oklaskami.

W końcu lichwaloio jednogłośnie rezolucje:
I. Protestujemy iak najkategoryczniej prze

ciw coraz częściej podejmowanym próbom ob

cinania zarobków robotniczych pomcwa„ dzi
siejsze płace są zbyt niskie i raczej należy dą
żyć do ich podniesienia.

II. Wzvwamv rząd i miarodajne czynn.ki 
do podjęcia energicznej walki z bezrobociem, 
a to tak w kierunku unichnmienia istniejących 
zakładów pracy, jak również w kierunku two- 
rżenia nowych warsztatów pracy, w szczegół- 
Ilości domagamy się ożywienia ruchu budowla
nego, który zatrudnić może przeważną częsc 
naszych bezrobotnych.

III. Wzywamy rząd do podjęcia waUI z 
drożyzną, której wzrost niszczy licho wyna
gradzane warstwy robotnicze.

IV. Zwracamy uwagę czynników rządzą
cych na konieczność reorganizacji warsztatów 
pracy oraz red*uk cji kosztów mi u i str acyjny cli, 
a to celem umożliwienia polskiemu przemysłu 
konkurencji na rynkach międzynarodowych.

V. Domagań# się jak najrychlejszego roz
wiązania ł westji mieszkaniowej i do przystą
pienia do budowy domov/ robotniczych.

VI Rozumiejąc, że tylko organizacje oparje 
na zasadach chrześcijańskich zdolne są oo wła
ściwego rozwiązania kwestii robotniczej, . e- 
1 ujemy do robotników wszystkich, by skupiali 
się jak najliczniej w ruchu clirześcija(u .»-za
wodowym.

me.

W EHtutfw.
I Spadł z rusztowana.
W poniedziałek przed połudn em o godz,. 

9-tei spadł wskutek własnej nieostrożności 
Leon Gawlik z Świętochłowic z rusztowania 
obok domu przy ul. Wolności 73 w Król. Hucie, 
(iiwlik odniósł tak dotkliwe okaleczenia ze 
mu dano go karetką sanitarną przewie, .ć do 
szpitala miejskiego.

! Nieszczęśliwy wypadek.
N».szczęśliwemu wvnadkowi ulcgi w ponie

działek wieczorem około godz. 9 prof. Ą. Rut
kowski. zam. w Król. Hucie, przy ul. Kato
wskiej 34, który w niewytłumaczony dotąd 
hli-żej sposób do: tał się pod kola tramwam i 
doznał poważnych okaleczeń. Nieszczęśliwego 
odwieziono do szpitala miejskiego.

! Nie kradnii. ... . ii
Przykazania te ;o nie cbc.ał przestrzegać 

Si ller Jerzv z Król. Huty. ul. Bytomska 6A 
skradł niejakiemu Władysławowi ^wier^yn 
skiemu kurtkę ä pare butów, ale zost^|»: 
łapany i oddany policji. Kara za to „o mc m

(-) Imponująca Akademia Poselska w 
W ubiegłą niedzielę urządzon- AKa- 
nja Poselska z..owu była dowodem 
idności i współżycia obywatelskiego 
;jscowego społeczeństwa. ^ Akademję 
raił przewodniczący p. Kałdonek, wita- 
w i rutkich lecz serdecznych słowach 

-nie zebranych Rości i sympatyków 
rześcijań^kiej Demokracji, wsrod kto- 
:h między iiinemi zauważono dyr. gimn. 
Tyrana, naczelnika gn.iny P- Gorę oraz 
y szereg nauczycieli i izycielek
ijscowych szkół powszechnych. Po 
•dzo udatném odśpiewaniti przez I ow. 
ewu „Wanda“ piosnki majowej udzie- 
przewodniczący Rłosu p. postowi bo- 
skieinu. W przeszło godzinnem prze- 
wieniu zobrazował referent w uituc- 
iy sposób nas7,e położę aie Rospodar- 
j-polityczne, podkreślając, zo tylko 
*y usilnej pracy ■wszystka h jednostek 
ńwatelskich w łonie sih.ie zorĘamzowa- 
„h towarzystw i organizacyi liczyć mo
ny na dalszy íozwój kulturalno-poli- 
:zno-Rnspodarczy naszego młodeRO or- 
lizmu państwowego. W końcu swojc- 
przemówlcnia przedstawia referent zc- 

mym obecny stan praw sejmo wej w 
u polepszenia bytu robotnika i inwali
dy górniczych przez 'zmianę dotychcza- 
ivych ustaw ubezpieczeniowych, odrzu- 
rc kategorycznie nowatorskie zakusy 
nośnych czynników rządowych, zdąża- 
ych do zniesienia na Górnym Śląsku 
jłck brackich. Referatu wysłuchano z 
żem zainteresowaniem, darząc mówcę 
rzą oklasków.
Z powodu nieprzybycia 'zapowiedzia

no drugiego mówcy program Akademii 
:stety musiano znacznie skrócić. Od- 
cwaniem jeszcze dwu bardzo pięknych 
:śni przez tow. śpiewu „Wanda“ j o- 
uykicni na cześć Rzeczypospolitej za- 
ńczono wr podniosłym nastroju Aka- 
mję. (h)
(- -) Z działalności Kasyna Polsklego- 
Dnia 25 maja br. odbył sic w Kasynie Pol- 

w Śiwiętochlowicacli wykład p. naucz, 
ręliski ego na temat: „Nasze uzdrowt- 

i 1 miejsca kąpielowe“. Prelegent w barw-

E Eagi. ©fiitoff..
DROŻYZNA WZROSŁA O 0,3 TROC.

Wczoraj odbyło się posiedzenie komi
sji statystycznej powołanej do badania 
zmiany kosztów utrzymania rodziny ro
botniczej w Zagłębiu Dąbrowskiem, zło
żone] z 4 osób. Okazuje się, iż kosz. 
utrzymania w maju w porównaniu do 
kwictn’a wzrósł o 0.3 proc. Wzrost ko
sztów utrzymania tłumaczy s:ę znaczną 
zwyżką cen chleba i pomimo potanienia 
nabiału koszty utrzymania wzrosły.

nych słowach przedstawił bogact .vo i r ^kność 
naszych uzdi owisk. dając w .en sposób nie
jedni mu z obecnych słuchaczów wskazówki, 
dokąd najlepiej udać się w bieżącym sezonie 
wakacyjnym na wypoczynek. Następny wykład 
dziś w środę o g. 8 wiecz. wygłosi p. insp. 
R o p i o t e k p. t. „Artyleria“,

(—) Wyjaśnienie.
W zv iazku z notatką’ naszą' w spra

wie L Komunii św. dzieci w Szarleju do
nosimy, żc na nabożeństwie byli obecni 
również przedstawiciele glona nauczy
cielskiego.

(—) Pierwsza Komunia św. w Wielkich 
Piekarach.

W niedzielę dnia 29 moja br. przystę
powały dzieci z W. Piekar w liczbie 102 
chłopców i 83 dziewcząt do pierwszej K o
munii św. Uroczyste kazanie wygłosił ks. 
wikary Ligoń. (h)

X Szczegô’y z występów powstańców 
w Goczałkowicach.

Korespondent nasz z Goczałkowic 
nadsyła nam jeszcze nast. szczegóły, do
tyczące wypadków niedzielnych. W Go
czałkowicach (Zdrój) o godz. 20 wieczo
rem zjawili się powstańcy Gabryś, ogro
dnik ze Starejwsi, Rajman kolejarz z 
Pszczyny i jeszcze 5-ciu nieznanych 
awanturników w hotelu p. Burka. _ Obec
ni goście zostali znieważeni tak, iż wielu 
z nich opuściło lokal. Następnie udali się 
powstańcy do lokalu polskiego p. Chro- 
boka, gdzie koncertowała orkiestra wojsko 
wa z Katowic. Poturbowano _ starszego 
szeregowca z orkiestry, skutkiem czego 
powstała niebywała kłótnia między woj
skiem i powstańcami. Powstańcy oświau- 
czah, że poszukują w hotelu oficerów pol
skich, którzy są orgeszami. Sztabowi or
kiestry pp. Pieczka i Osiecki ! jeszcze kil
ku innych miało silnie bronić swego auto
rytetu wojskowego. Powstańcy krzycze
li: My tu rządzimy, a nie wojsko! My są 
tutejsi a wy gorale! Zajścia niedzielne \y 
Goczałkowicach świadczą, na jakim nis
kim stopniu moralnym stoi Zw. Pow. Sl. 
i jego członkowie. Romuald Datkiewicz 
oświadczył w lokalu, że na zebraniu Pow. 
Sl. w Goczałkowicach był obecny staro
sta pszczyński p. Szaliński, szkoda tylko, 
żc nie widział wieczornych zajść. W ho
telach goczałkowickich panuje wielki nie
pokoi, ponieważ goście sezonowi lękając 
się tych awantur, uciekają.

X Zgon naczelnika gminy.
W środę dnia 25 bm. zmarł Naczelnik’ 

gminy Jejkowice, śp. Wilhelm Oleś, prze
żywszy lat 5U.

Objąwszy kierownictwo gminy wśród 
trudnych warunków i ciężkiego ucisku, bo 
podczas pierwszego powstania, kierował 
śp. Wilhelm Oleś gminą do śmierci ku za
dowoleniu wszystkich obywateli.

Zmarły był wzorowym obywatelem- 
Polakiem i organizatorem różnych towa
rzystw polskich a w roku 1915 wybrany 
•został do Rady gminnej.

Część Jego pamięci!
X Osobisto.
W sobotę 28 bm. odbył się w starym 

kościele w Rybniku ślub p. kapitana 75 p. 
p. filuta z panną Wanda Białówną, córką 
zasłużonego działacza nandowego i po
wiatowego lekarza dr. Białego.

ZCfiesxipnisMI
(:) Izba Handlowo i Przemysłowa w Biel

sku
komunikuje, że podania na przywóz towa

rów zakazanych do przewozu na poczet koili 
tyngcntu im trzeci kwartał wnosić należy do 
dnia 8 czerwca br. Do podań załączyć należy 
podobnie jak w ubiegłym czasie faktury, ra
chunki i t. d.

Równocześnie z rozdziałem ogólnego kon
tyngentu na III kwartał br. nastąpi rozdział 
kontyngentów specjalnych, między innymi kon
tyngentu rumuńskiego na śliwki i orzechy. Po
dania wniesione po terminie uwzględnione mo
gą być tylko o tyle, o dc przy rozdziale kon
tyngentu pozostaną nadwyżki.

( 1 Z Kroniki żałobnej.
Yv Cieszynie zmarli: ś. p. Teresa z Helle

rów Thielowa, wdowa, w S5 roku życia; w 
szpitalu krajowym: ś. p. Emil Pieczonka, uczeń 
Vt kl. gimn. real-n z Orlnwcj w 17 r. życia; 
w sjpitajo Sióstr flżbii tanek; ś. p. Marja Bie- 
że.k. wdowa po funkcjonariuszu pocztowym w 
97 roku życia, prawdopodobnie najstarsza 
mieszkanka Cieszyna; ś. p. Anna Stdfcowa. 
wdowa w 79 roku życia; ś. p. Jan Mokrisz, 
mistrz szewski w 58 roku życia, (li.)
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Teatr i estrada
'A Repertuar teatru w Katowicach.
Środa: „Romantyczni“ (no raz II).
Czwartek: „Dama pikowa“.
Sobota: „Faust“ (występ Dy *asa).
Niedziela: o g. 6-ej „Damy i huzary“.
A „Reduta“ wileńska w Katowicach.
Znakomity zespół teatralny pod dyr. p, 

Osterwy z Wilna zjeżdża na Śląsk i 5 czerwca 
wystąpi w Katowicach z jedynem przedstawie
niem „Ślubów Panieńskich“ Al. lir. Fredry. 
IFiższe szczegóły podadzą afisze. Nie wątpimy, 
że trupa teatralna, mająca za sobą chlubną 
działalność na kresach wschodnich, wzbudzi 
u nas zrozumiałe zainteresowanie.

Sala Powstańców
2 czerwca br. o godz. 8 wieczorem

Znakomity pianista

ZACHARA
Program radiowy

na dzień 1 czerwca br.
Warszawa. 1111 m. ,,

12 Komunikaty. 15 Komunikaty. 16 30 17 
Program dla dzie;ci. 17—1715 Komunikaty.
17 15 Koncert. 19—1915 Komun, kat P. A. T. 
19 15—19 40 „Skrzynka Poczuwa“. 19 40—20 05 
Odczyt. 20 05 -20 20 Komunikat rolniczy. 20 30 
Koncert. 22 Komunikat lotniczo-meteorologicz- 
ny. 22 m—23 30 Transmisja muzyki tanecznej.
Kraków. 422 m.

16 40—17 10 Audycja k-rakou ska. 17 15—
18 40 Transmisja z Warszawy, le40—19 Pnz- 
maltbśei. 19—19 25 Odczyt. 19 30—1955 Od
czyt. 20 30 Transmisja z Warszawy.
POZ13 30—15* Koncert. 17 15—18 45 Transmisja 
, Warszawy. 18 45—19 Nadprogram. 19—19 25 
Lei :ja angielskiego. 19 25-1940 Komunikaty 
rol-mezo-gospod-Łicze. 19 40—20 05 Odczyt 
Wrocław, 322,6 m.

I g 30—18 Koncert. 2010 Koncert.
Mediolan. 322,8 m.

151 ^_18 Kwintet. 20 45 Wyjątk z opery
„La WcHy“ Catalani. 22 45— -23 Jazzband.
Praga. 348,9 m .

(215 Koncert. 17 Koncert. 2010 Muzyka
francuska.
Londyn, 361,4 m. . . 10

13—14 Orki este. 16—17 15 Kwartet. 15 
Recital na organach. 1915 Kancerit. 19 45 Kon
cert. 2210—24 Jazzband,
Lipsk. 365,8 m. ,,

20 Koncert 22 15 -24 Muzyka taneczna, 
Stuttgart. 379,7 m. _

16 15 Koncert.
Bortin, 483,9 m.

13 30—14 Transmisja muzyki dzwonow Ko
ścielnych z Parncluałkirche w Berlinie. 17 30 - 
18 30 'Koncert. 22 30—23 30 Koncert.
Wiedeń. 517.2 m. . .

II Koncert. 1615 Koncert. 2115 Kwartet. 
Budapeszt. 555,6 ni

18 30 Koncert. 22 Muzyka cygańska.
----- oOo——

Ze stowarzyszeń.
* Zebranie organizacyjne Związku Emery

towanych Urzędników Państwowych. Woiew. 
Sn w Katowicach ,

odlbedzie się dnia 4 bm. o godz. 17 w Do
mu Związkowym przy nl. Mickiewicza, pokoj 
2 Na porządku dziennym: Uchwalenie projektu 
Statutu Związkowego i t. d.

+ Stowarzyszenie stenografów systemu 
cł„i7P . Schrcya - Balczyńsklej

ma m.esięczne zebranie dnia 2 bm. w szkole 
laticllońskiej o godz. 7,30 wiecz%

+ Ko* ! Towarzystwa Tatrzańskiego w No-

* C\V potowie mava odbyło się walne branie 
miejscowego kola P. T. T. w Nowej Wsi. Po 
Su sprawozdania przez prezesa 1 innych 
członków zarządu, jakoteż korni« rewizyjnej, 
przystąpiono do wyboru nowego zarządu na 
™k bieżący: na prezesa wybrano po.iow.ne
z a sl uźon ego hi ż. Koczurkie » icza Władysława. 
Na zastępcę prezesa. - 1 I » P. Fryderyka 
Kotzdta, znanego i długoletniego turystę. Pa
nów Aleksego Al ustyna -MSP. buiT i I . Wń- 
t os cha sr sekr. podatkowego, wybrano na sek- 
letarza wzgl. skarbnika. Na członków komisji 
rewizyjnej i ławników wybrano pp. st szycht-
r„SS Ol 'tzla , l'kr“ *"TS,V t- a)* 1S

Utworzono przy tut. Kole P. 1 i- aj sek- 
cię urystyczna. krajoznaw zą i1 przyrodniczą, 
b) sekcie narciarska i łyżwiarska.

I cl walono na rzecz koła pobierać oprocz
skte lek przypadających uo Polskiego To w a.
rzS tua TałrzahdB« go. składkę dodatkowa w 
uMrcnknści 50 gr. miesięcznie.

yvv dniach 11 i 12 czerwca br. urządza 
miejscowe Koto P. T. T. wycieczkę do Ojco
wa pod ki 'Townietwcm drogerzysty p. Lauóo- 
v Zgłoszenia na wycieczkę przyjmują do
h ■„ š ifnrwcii bi PP. Bierek Piotr kupiec za- 
m Azkały P^zv uliev 3 Maja 1 kupiec Fryde- 
nk Kotzol' żarn W!ł ulicy Sienkiewicza. Gości. ; tórzy chcą w wycieczce wziąć udział

Sa ™ńreta?iataki)la znajduje się przy ulicy 3 
Maia nr. 92 I piętro J ies1 ezynny raz w ty- 
godni u w środy od godz. 17 -19«
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i Przemysłowców na Śląsku

OKCŁO PODWYŻSZENIA KREDYTÓW Z 500 00« ZŁ. NA 2 000 000 ZŁ\ CONaJ- 
MN1EJ DLA POLSKIEGO RZEMIOSŁA I DROBNEGO RZEMICSLj , 1 A ŚLĄSKU

Dnia 30 maja delegacja Związku Pol
skich Samodzielnych Rzemieślników 
i Przemysłowców na Śląsku z p. prezesem 
Pojdą na czele została przyjęta przez p. 
wojewodę w sprawie akcji kredytowej 
dla polskiego rzemiosła i drobnego prze
mysłu.

Delegacja przedłożyła p. wojewodzie 
uprzednio na kilka dni przed przyjęciem 
— obszernie umotywowany metnorjał, 
w którym podniesiono, że-wobec poważ
nego rozrostu Związku, który dzisiaj po
siada już przeszło 50 kół (oddziałów) na 
całym Śląsku, tak w części górnośląskiej, 
jak i części cieszyńskiej Województwa 
Śląskiego oraz wobec tego, że przeszło 
600 członków ubiega się o pożyczki, prze
to udzielone przez Rząd w Warszawie 
500 0C£ zł, kredytów dla polskiego rze
miosła i drobnego przemysłu są niewy
starczająca i że z tego powodu Związek 
lie może przystąpić do rozdziału, gdyż na 

każdego starającego się o pożyczkę 
członka przypadłoby zaledwie po kilka
set zł„ gdy zapotrzebowanie wszystk;ch 
członków Związku razem dochodzi do 
4 miljonów zł. Związek wchodząc w po
łożenie państwa, starał się i obecnie ubie
ga o uzyskanie conajmniej 2 miljonów zł., 
czyli na każdego starającego się o po
życzkę przypadłoby przeciętnie po 3000 
zł., tj. tyle, 'ile przypadło na każdego rze
mieślnika z kredytów, uzyskanych w roku 
1926 pr :ez Śląską Izbę Rzemieślniczą dla 
rzemiosła, a rozdzielanych wówczas za 
pośrednictwem Miejskiej Kasy Oszczęd
ności.

Zaznaczyć należy, że Związek dopiero 
wtedy wystąpił o dalsze kredyty, gdy o- 
trzymał potrzebne a wyczerpujące dane

Ł 1

od kół, gdyż zarząd Związku we wszyst
kich swych poczynaniach, staraniach 
i przy każdym swym postulacie opiera się 
tylko na faktach j cyfrach. Właśnie wy
kazy Kół wykazały, że. członkowie po
trzebują 4 mili. zł. kredytów.

A ponieważ sprawa rozdziału kredy
tów jest sprawa nader pilna i palącą i 
musi być ukończona przed 15 czerwca br., 
przeto delegacja Związku wyjeżdża w 
tych dniach do Warszawy, gdzie odbędzie 
się szereg konferencyj; w dniu 7 czerwca 
br. przyjęta będzie na audjencji u p. wice
prezydenta Rady Ministrów Bartla oraz 
u p. ministra skarbu, gdzie będzie oma
wiana właśnie kwestja podwyższenia kre
dytów z 500 000 zł. na 2 miliony zł.

Po powrocie delegacji z Warszawy w 
drlit 10 c~ervvca br. zostanie zwołany 
zjazd zarządów kół Związku, na którym 
nastąpi definitywny' rozdział kredytów 
pomiędzy poszczególne koła.

Dla informacji wyjaśnia się, że rozdzia
łem kredytów zajmą się Banki Ludowe na 
G. Ś1 jsku, a na Śląsku Cieszyńskim 
w spółdzielnie kredytowe pod nadzorem 
Banku Związku Spółek Zarobkowych, 
który podał najdogodniejsze warunki roz
działu z pośród innych banków.

Jak z powyższego wynika zwracanie 
się poszczególnych rzemieślników o po
życzkę do banków jest zbyteczne, gdyż 
Związek żywo opiekuje się tą sprawą 
i wkłada całą swą energję, aby potrzeby 
wszystkich rzemieślników zaspokoić, dla
tego też członkowie Związku mogą spo
kojnie oczekiwać pomyślnych wyników 
zabiegów Głównego Zarządu Związku 1 
narazie pozostawać w kontakcie z zarzą
dami kół.

Z Rady Miejskiej m. Lublińca.
Na wczorajSzem posiedzeniu Rady miejskiej 

uchwalono naprawienie drogi konutvalitej, pro
wadzącej do gminy Solami? na odcinki' tere
nu Zagłówka. Przeprowadzenie naprawienia 
wymienionej drogi poruczono Zarządcy lasów 
rrmdskicli p. Kowolowi. Sprawę odstąpienia 
bu łowiska w lesie miejskim pod kolonję letnią 
dla Komisji Turystycznej uchwalono odroczyć 
aż do wyjaśnienia, czy wymieniona Komisja 
Turystyczna nie jest oddziałem Czerwo
nego^ (rzyza. W dalszym ciągu postanowiono 
zwrócić sie d.o Śląskiego Urzędu Wojewódz- 
k. 3go o udzielenie m;asł.u pożyczki w sumie 
400 000 zł. na cele rozbudowy miasta. Kieru
jąc _ się uchwałami dawniejszych Korporacji 
miejskich, dotyczących odszkodowania każdo
razowego księdza proboszcza m. Lublińca za 
utracone swego czasu prawo polowania na te
renie, odstąpionym przez gminę kościelną 
miastu ma budowę przędzalni, uchwalono wy- 
dJrerżaiwić przez Magistrat polowania a mia
nowicie okręgu II w wielkości około 127 hek
tarów dla ks. proboszcza z tern, że jedną trze
cią czynszu dzierżawnego ponosić będzie gmi
na kościelna. Wniosek kierownika szkoły p. 
Rzemienieckiego w Sołami o zezwolenie na 
urządzenie boiska na pastwisku, położonym 
pod Sokurnią, uchwalono odrzucić, ponieważ 
ginha Sola-rnia może wyszukać sobie odpo
wiedni plac na boisko na własnym terenie.

Rada miejska przychyliła się również do 
uchwal Magistratu, dotyczących sprzedaży 3 
bud^wisk leśnych na cele budowy domów 
mieszkalnych. Zaciągniętą swego czasu po
życzkę wojewódzką aia budowę Elektrowni 
w sumie 600 milionów marek polskich, "rze
wniu to war ą przez Województwo na 15 0O0 zł. 
z których miasto już 5000 zł- zwróciło, lichw-- 
łono ostatecznie spłacić wraz z powstałe mi 
odsetkami. Na częściowe pokrycie wydatków 
tut. Straży Ochotniczej z okazji odbytego 
w Lublińcu Powiatowego Kursu Pożarniczego

uchwalono udzielić wymienionej Straży jedno
razowej subwencji w sumie 100 zł.

Bilans i rachunek Toczmy Miejskiej Kasy 
Oszczędności-przyjęto do wiadomości i lichwa 
łono udz.elić wspomnianej kasie absolutorium.

V7 sprawie nabycia gruntu od Katolickiej 
Gminy Kościelnej ma budowę bocznica kolejo 
wej uchwalono uważać dotychczasową po> 
źyczkę za nadal istniejącą i ponadto wypłacić 
gmmie kościelnej dalsze 10 000 zł. nie jako za
liczkę na kupno, lecz również jako pożyczkę z 
odpowiedniem oprocentowaniem aż do nadejś
cia zatwierdzenia kontraktu kupna z Rzymu. 
Pr nadesłaniu zatwierdzenia z Rzymu zostaną 
udzielone gminie kościelnej pożyczki zlikwido
wane i ma poczet ceny kupna zaliczone. Co do 
;platy reszty kupn.a upoważnia sie Magistrat 

do uregulowania jej według życzenia zarządu 
kościelnego. Jeżeli wyżei wspomniane zatwier 
dzenie w umowie będącego kupna wpłynie 
jeszcze przed 1 październikiem br. do Ma
gistratu. .Rada miejska rezygnuje z dzierżawy 
roli do tego terminu. Ponadto zgodziła się 
Rada miejska na zapłacenie kosztów leczenia 
dziecka Gaczek w sumie około 1000 zł.

Uznając nagłość wniosku radnego dc. Wit 
derta uchwalono jednogłośnie polecić Magist
ratowi do natychmiastowego podjęcia ener
gicznych starań w Dyrekcji Kolejowej w Kar 
łowicach i w Warszawie celem uzyskania po
trzebnego dla Lublińca połączenia kolejowego 
z Krakowem i Poznaniem, albowiem od dwuch 
tygodni pociągi pośpieszne i osobowe krakow
skie. poznańskie, gdańskie, lwowskie, kursują 
nie jak dotąd przez Lubliniec, lecz tylko przez 
Kalety - Herby Nowe. Lubliniec -nie ma nawet 
do -tych pociągów należytego połączenia, po
mijając przesiadywanie.

W końcu omawiano projekt regulacji Tzeki 
Lublimicy przed mostem na ulicy Grunwaldz
kiej. ta.

o

Z sali sądowej w Katowicach.
ZA ZNIEWAGĘ SĘDZIEGO. - ZNÓW KUSTOS PRZED KRATKAMI.

Druga izba karna S. O. w Kart*" wicach dma 
31 maja br. rozpatrywała sprawę Jana Knstc - 
sa odp. redaktora „Głosu Górnego Řlq^ka \ 
oskarżonego o zniewagę sędziego sądu Okrę
gowego w Katowicach p. Hrrliiigera.

Mianowicie w dodatku do Głosu Górnego 
Śląska „Der Pranger“ Nr. 74 z listopada ub. 
roku ukazał sic artykuł pod tytułem „Was 
soll das bedeuten“. W artykule tym Kustos, 
występując przeciwko przewodu cza cc m u pier- 
w szci izby kamei w Katowicach, sędziemu 
Herl ngerowi, zarzuc.ł mu, jako sęd; emu nie

obiektywny

Na rozprawie sądowej oskarżony zarzu
tów swvch nie zdołał udowodnić i wóbec 
tego sąd po naradzie skazał go za zniewagę 
na 10 dni więzienia, zamieniając mu wiezienie 
na grzywnę a kwocie 50 złotych. Oskarżo
nemu uwzględniono, że działał — rw jego 
mniemaniu — jako obrońca spraw prasowych. 
Znieważonego sędziego Htrlingera upoważ
niono do ogłoszenia niniejszego wyroku w 
o-ągu 6 tygodni po jjgo prawomocności aa 
koszt oskarżonego w ..Glosie Górnego Ślą
ska“, „Poionji“ i w „Polsce Za ihodnicj“.

znajomość ustaw i że nie jest 
przy rozstrzyganiu jego spraw sadowych.

ZASADZENIE SZAJKI MAŁOLETNICH ZŁODZIEI.
roku 4 z początkiem bieżą- I kilkakrotnie za kradzież.W ubiegłym 

ccgo w Roździcniu i okolicy grasowała szajka 
małoletnich złodr.ici. Najwięcej ucierpiała na 
ich występach kolej, gdyż złodzieje okradli 
wagony, zrywając plomby. Skonstatowano 
kilkakrotnie kradzież z ze inkniętych wago
nów, mleka, Jaj. wody nuirteralncj, płyt ołowia
nych i cynkowych. Nareszcie pol.cja przy
trzymała całą szajkę, hersztem której był 
Karol Sidło, 16 lat. z Roździeuia. karany już

Ponw en kami jego
byli Jerzy Zajuiro, lat ló, Paweł Habryka, 
lat 15, Jerzy Brmjsz, lat 15, i Maks Ziobro, 
lat 14, wszyscy z Rożdzienja, Adam Men- 
dera, lat 20. Piotr Miclialica. i Paweł Strzeli- 
czek z Szopienic. Od czasu unieszkodliwienia 
całej bandy ustały śmiałe włamywania się do 
wagonów na dwwcu w Szopienicach.

Dnia 28 maja br. trzecia izba karna S. O. 
■w Katowicach rozpatrywała sprawę nnłolet-

Sport.
PODOKRAG RYBNICKI.

Skład kierownictwa Podokręgu Rybnickie
go jest następujący: Rolnik — prezes, Szymik 
— sekretarz, Macioszek. Szołtysek i Oleś.

W klasie „B“ grają następujące drużyny:
1) K. S. „23‘ Czerwionka, 2) K. S. „23“ Ryduł
towy, 3) Pierwszy K. S. Chwałowdce, 4) K. S. 
„Sile sia“ Rybnik, 5) K. S. „Odra* Wodzisław,
6) K. S. „Błyskawica“ kop. Emma.

W klasie „C‘ grają następujące drużyny: 1) 
Iskra“ Szczygłow.ce, 2) „Pogoń* Żory, 3) 

„Concordia“ Knurów, 4) „Olsza* Godów, 5) 
„Sarmata“ Rybnik, 6) „Kościuszko* kop. Rý
me r.

Do klasy „B-Liga‘ należy K. S. „Rybnik 
20“.

W dniu 17 lipca odbędzie się w Rybniku na 
boiski K. S. „20“ „Dzień Sportowy*, w którym 
udział powinny wziąć wszystkie organizacje 
sportowe powiatu Rybnickiego. Program za
wodów przewiduje: w piłce nożnej: turniej
siódenjkowy wszystkich -klubów »portowych 
piłki nożnej (G. Z. O. P. N. i „Ligi“); w lek
kiej atletyce: zawody w biegach, skodach i rzu
tach; w sportach ruchowych; zawody w pitkę 
ręczną, palant, pięstówka i tamburíno.

BIEG O PUHAR WĘDROWNY A. Z. S.
W CIESZYNIE.

staraniem Akad. korporacji „Kujaw i a“ od
będzie się w niedzielę dira 12 czerwca bieg 
okrężny w Cieszynie na trasie 3000 m. Start 
o godz. 15-tej. Zgłoszenia przyjmuje sekretar
iat A. Z. S. znajdujący się w budynku Pań
stwowej Szkoły Gospodarstwa Wiejskiego w 
Cieszynie.

!
BILO O PUHAR „GAZETY LUDOWEJ“. 1
Trzeci bieg o puhar wędrowny „Gazety Lu

dowej“ odbędzie się w o er.vsze święto Zie
lonych świąt, na boisku Kolejowego K. S. w 
południe o godz. 12-tej. W Gęgu może brać 
udział każde stowarzyszenie w Polsce. Trasa 
biegu wynosi 8.800 m (przestrzeń z Król. Huty 
do Katowic). Drużyna składać musi się z 8 
zawodników a mianowicie; 1) 3000 m, 2) 1.600 
m. 3) 1600 m 4) 800 m, 5) 800 m, 6) 400 m,
7) 400 m, 8) 200 m. Zgtoszen.a kierować nale
ży na adres G. O. Z. L. A. Katowice ul. War
szawska TL W roku ubiegłym puhar zdobiła 
drużyna K. S. „Cracovia" z Krakowa.

PRACE NAD ZLIKWIDOWANIEM ZATARGU 
W ŚWIECIE SPORTOWYM.

Zarząd Związku Piłki Nożnej komunikuje, 
że komisja czterech wyłoniona przez nadzwy
czajne walne zgromadzenie do przeprowa
dzenia porozumienia z Polską Ligą Piłid Noż
nej .zawiadomiła P. Z. P. N„ że w dnia 22 
maja br. na konferencji porozumewawczej 
obie strony zgodziły się na czas pertraktacji 
wstrzymać przechodzenie z klubów P. Z. P. N. 
do Ligi i na odwrót, przyjmując stan fa-ktyca" 
ny przynależności w dniu 30 maja br.

TEPMINARZ ZAWODÓW LEKKO
ATLETYCZNYCH.

5 czerwca. Bieg sztafetowy o puliar „Ga
zety Ludowej“ w Katowicach na boisku Po
licyjnego K. S.

6 czerwca. Zawody lekkoatletyczne Związ
ku Harcerstwa Polskiego między reprezenta
cjami chorągwi Śląskiej, Krakowskiej i Sos
nowieckiej, na boisku w Mysłowicach.

7 czerwca. Zawody reprezentacyjne Gór* 
ny Ś'ąsk — Lw'»w we Lwowie.

12 czerwca. Na -boisku K. S. RoźJzień Szo
pienice. Mistrzostwa GOZLA. seniorów.

16 czerwca. Zaiyody drużynowe w dzie- 
sięcioboju o nagrodę „Elektroluxu“.

18 czerwca. Na boisku Kolejowego K. S. 
po -południu o godz. 17,15 zawody o nagrodę 
prezydenta miasta Katowic tir. Górnika.

19 czerwca. Na boisku Kolejowego K. S. 
przed południem o godz. 10 za yodv o nagro
dę węd-row ną Wydziału Powiatowego Kato
wice, między reprezentacjami gmin powiatu 
Katowickiego.

17, 18 1 19 czerwca. Zawody wewnytrzno- 
klubowe Policyjnego K. S. Katowice.

25 1 26 czerwca. Zawody chłopców w 
trzech grupach a mianowicie: a) roczniki 1909, 
1910, b) 1911-12 i 1913-14.

26 czerwca. Na boisku K. S. Roździeń 
Szopienice Wli-elkie Międzynarodowe Zawady, 
Lekkoatletyczne z udziałem finila.i-dczyka 
Katza. zawodników „Bar Kociuba“ z Berlina, 
zawodników niemieckich z Wrocławia 1 mieni, 
częśoi Górnego Śląska ora-z czołowych lekko
atletów Polski.

29 czerwca. Mistrzostwa młodzików.

nich oskarżonych, przyczem odpow jadali też
0 paserstwo handlarze żelazem g Szopienic 
Emil Cebula. Gross, LIżbieta Szendzielo-rz
1 Franciszek Szulc z Mysłowic.

Bremą oskarżonych adwokaci dr. Laskow
ski. *ir. Zbislawski, dr. Mazurkiewicz i dr. 
Szulz.

Na rozprawie oskarżeni do wszystkich' za
rzucanych im czynów nie przyznają się.

Sąd po naradzie uznał oskarżonych: Sidłę 
Karola winnym występku kradzieży w 2 wy
padkach ł skazał go na 4 miesiące więzienia; 
osk. Jerzego Zajutrę i Pawła Habrykę za do
pomaga ie. :'i-erwszemn na 7 dni więzienia, 
osk. Emila Cebulę i Elżbietę Szędziełorz za 
paserstwo skazana pierwszego na 30 złotych 
grzwny lub 5 dni więzienia, a drugą na 50 
złotych grzybny lub 10 dni więzienia. Spra
wę co do Szulca Franciszka postan’ow'nno 
odroczyć i na następną ozprawę sprowadzić 
jego księgi handlowe. Wszystkich innych o- 
ska-rżonych zwolniono z powodu braku co do 
nich dowodów.

F, , ,i Wukas. J
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Popierajcie przemysł krajowy!
: Dcsłronaie piec-, y wo. :

sporządzi każda gospodyni, używając do 
wypieku proszku do pieczywa

-3S LUBA ^
Żądać wszędzie!

Załóż. 1870.
ulica 3-go Maja 17.

Telefon 1893

Gwarantowane dwukrotnie czyszczone

I" C-»ilCÖ©l

V!a\py, bieli ze. a, materaca
w najlepszym gatunku.

Watowana I wełniana kołdry
w satyn, wełnian. i iedwabnem nakryciu.

Kołdry puchom*«
z własnej pracowni, wyrobu maszynowego.
Przyjmuje się do czyszczenia i desynfekcji 

pierze maszyną elektryczną.

m ŚPośzukuja A 
\ pracy ÿ

PODRÓŻUJĄ
CEGO poradę 
przyjmę i dam 
pomoc w ksie- 
gowośoi bez
płatnie. Zgło
szenia Polonia. 
Król. Huta pod 
Pilne“.

2249 a

sada" do adnii- entr. Material
niis tracił.

y&ttw — .Spí

Znafc ach* 9Najlepszy puder 
do zasypki 

dla ntemorolęt.
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PruttaHw ûaùaMùn, *>" 

P0ZKAÄ 
uUziaiy‘1 ‘ch 2.

zelżone am bö RAiîï®ï
Core6cl ft ai^airaHftw:

Słuchowi i .
Słuchawki „Omega" . .
Kondensator obrotowy 500 cm.
Podstawka do lump 
Odbiornik detektorowy be* detektora 
Detektor z kryształem 
Ci rek Prinzip Ledionskl 5000 dg . 
Gniazdo z 2 naśrubkami 4 m/m 
Akumulatory ....

€4. WAV. «fłlbmilW 
Dom specjalny dla elektrotechniki i Kadro. 

Na ceny osaczone x dochodzi podatek 20%

12,80 Zł.
15 30 „
7,00 „ (x) 
1,40 „ ('•> 
7,90 „ (x)
1,30 ,, (x) 
105 „ (x)
0.15 „
3,60 „

Kiem 149

2263 a.
POSZUKUJE 

się domowa 
krawcową, har- 

!zo pięknie 
szyjącą wy
tworną damską 
garderobę. Zgł. 
Mysłowice, ul. 
Uowckośc.elnn 

2. II. p. na lewo.

zdrowy i zdat
ny do użHku. 
Lmdner E liw. 
Przemyśl, Dro
ga na Zielonkę 
-ir. 14 2228 a.

(Zdrojowiska

POMOCNIK ląt 
20 z branżj ko
lon ialno-spo- 

żywczat, emalii 
■połączonej e 
żelazem, pra
gnie otrzymać 
posadę za eks
pedienta lub J>0- 

dróżnląeego. 
Łasic, zgłosze
nia do „Pokmji“ 
pod „Pilny“.

2254 a.

(‘Wolne \ 
posady f

BIURALISTKA

(Obrót ft 
pienirżng ß

ZOPO J'Y. Pol
ski Pensjonat 
.Halina“ Nord- 
srr, 73 nad sa
mem morzeni, 
ł-drc sit mr.zr.ę 
ipokoje, wy-

D0 1000 ZŁ- icwintna i zdro
wy,pożyczę o- wa kuchnia; 

n i«wo S0lbnm na i’ta-'zgłoszenia
2258 stanowisku, miejscu,
------------ >7.wrnit ■ wenH■ ■ -........ iłwiul ewentl.

POSZUKUJE Irataml Dolą- 
ueznia kupiec- )Czyć na odipo- 
kiego włada,ją-|Wiedź gr. 50- 
cego doskonale Oferty do „Po
jez ykienn ool-’jonji“ pod „Po- 
skirn 1 niemiec
kim od zaraz- 
Żurek Jan, 

skład kolonial
ny, Katowice, 
ul. Młyńska 14.

2253 a.

ży czka“. 2260 a.

S-okillę
handlowa

Sprzedaże

pisząca biegle 
maszynie, 

znająca wszel
kie piace biu
rowe, znajdzie 
natychmiast .po
sadę w więk- 
szem przedsię
biorstwie prze
mysłowcu! w 
Katowicach. 0-

MAG1EL do 
sprzedania. Ząb- 
'kowice, dom 
Skorka. ___

SPRZEDAM 
200 mtr.® topoli 
srebrnej „Pap- 
peiliolz" kwie
cistej. loco wa
gon Przemyśl— 

Bakowczyce. 
Khce od 2 mtr 
wzwyż długie, 

iwuwnawi, \> Przeciętna śre 
ferty pod „Po-!dnica CO—80

W1F.KSZE rikta 
dy tia urządzę- 
rive tuałej f ibry 
■kacji na G. Ślą
sku poszukiwa
ne. Zgłoszenia 
do Polcnjt pod: 
„Składy"

2262 a.

(Pokoje
nmc6fo«on«)

POKÓJ umchlo 
wany z pehuan 
utrzymaniem 

d!a 2 panów od 
zaraz do wyrm 
jęci?. Król. Hu
ta, Szpitalna 1, 
1. piętro orawo 

?261 a

2113 a.

îNauka
i wychowani»

NOWE LEK
CJE słer.ograiji 
polskiej i nie
mieckiej oraz 
pisania na ma
szynach na dzie 
sięciu różnych 
systemach, me
todą amerykań
ską dzie ;ięck>- 
palcową z ćwi
czeniami polsko 

nlemieoklemi 
Katowice, Ple
biscytowa 4, I. 
piętro na prawo 

2256 a.

inacil. Inkasa, 
Reklamy otoz 
Porady Praw
nej Katowice, 
Kocha newskie
go nr. 2.

2255 a.
^ Zgubiona ^

Unieważniam
zgubioną ksią
żeczkę wojsko
wą wysławioną 
przez P. K. U. 
Nowy Targ- 
Traurig Henryk 

3264 a.

^ Sdiznt ^
MAJAC kwall- 
fńtacie sędziow
skie podejmi, 
się w okresie 
letnim zastęp
stwa adwokata 

skawe zgło
szenia przyj
muje rdmiiiistra 
cja Polotiiji pod 
„L. 2,259 a.“

Lubońska Fabryka Drożdży Tow. Akc.
Lubciń, p. Poznański.

Gen. tapr. i skład faŁ^yesnyi
Dr. SiUiBrmann i Rlegsr* Katowice

ulica Szopena 2. Tel. 8-29.

W ślad za rozporz£tdzeniem i ogło
szeniem Magistratu m. Król. Huty z dn. 
J9 marca bu przypomina się jeszcze 
raz wszystkim mieszkańcom miasta, 
że Magistrat upoważnił Miejski Urząd 
Techniczny do bezwzględnego ściąga
nia należnych kwot za światło, w^dę l 
za roboty instalatorskie. Zatem w myśl 
tego rozporządzenia należy przestrze
gać następujących postanowień;

1) Rachunki są płatne natychmiast 
urzędnikowi doręczającemu rachunek, 
lub płatne w kasie Technicznej przy ul. 
Bytomskiej Nr. 11. I p.

2) Cd dnia 5 pobiera się opłatę za 
zwłokę i upomnienie .

3) Po dniu 10-tym nasłąpi zatrzy
manie w dostarczeniu prądu oraz ścią
ganie kwot v' drodze przymusowej.

4) Powstałe przez to keszta pono
si odbiorca.

Nadmienia się przy tern, że rekla
macje i interwencie w po./yższych 
sprawach nie będą uwzględnione, —

Płacący rachunek winien zważać 
na pokwitowanie rachunku. Pokwito
wanie to może nastąpić przez druk 
maszyny kasującej, lub przez podpis 
komornika inkasującego w domach. 
Komornicy ci. są zobowiązani na żą
danie stron okazać swe legitymacje 
służbowe. . ...

W interesie zatem całej ludności 
powinno leżeć, aby rachunki były nie
zwłocznie płacone a co zatem idzie by 
uastępowato dopuszczenie komorników 
do inkasowania rachunków w domach.

Król. Euta, dn. 27 maja 1927.
MAGISTRAT.

NA KUR SA 
HANDLOWE 

,pr7yjmu'jeimv 
jeszcze do 2. b. 
m. dla dobrych 
uczni po ukoń
czeniu kursu do 

. starczamy do- 
>, bre ipnsady. Zgł. 

do Biura Infor-

Pne- 
targ

na wykonanie 
robót budowla
nych przy ulicy 

Rai iborskiej. 
Patrz skrzynka 

na przetargi w 
ratuszu przy ul, 
Pocztowej 2.

Magistrat
rciestalitttouilc

MASŁO Mazur
skiej Codzien
nie świeże. 5-ki 
lawa faska 
brutto zł. 20. 
franco za po 
braniem w s 
syła : Chaini
Halpern, Ker 
czvna k. Kro
sna

2267 a.

rce^ijna okazja 
cv Zielone___________ .

«isla
dla pań, panów i dzieci na 
pvzykt dziec, buciM skórzane 
wielk. 20/36 zt 8,90, damsk. 

buciki skórz. szyte na pask. 18,50

fan
na łożyska kulkowe w rejon® 
górnośląskim z siedzibą w Kato. 
wicach, i >s7uknje poważna fabry
ka łożysk kulkowych w Niem
czech. Dobrze zaprowadzone fir
my techniczne lub z aksesorjami 
samochód H.ymi. posiadające ot
warty skład w centrum miasta 
mają pierwszeństwo, /głoszenia 
do administracji „Polonji“ pod 
nr. „Bo 2169“.

S1PIALNIC. 
Jadalnie, gablne, 
ty, wiszelklo 
meble j»je Iv ń- 
cze. garnitury 
salonowe, klu
bowe, kanapy 
leżanki, matera
ce poleca po 
cenach najprzy- 
stępntejizycli 
Warszawski

SKLAD MEBLI 
Katowice, Młyn 
ska 5, Królew 
ska Huta, ul. 
Wolności 1.

Katowice
thUfUta«»
św. Jana 24. ioaDmo

1‘AMIFJAC na- 
le/.y. że katar 
klszcki biegun 
ki, uporczywe 

rozwolnienia 
leczy Mutabnr 
Rav/ski. Apłcka 
Magistra Raw
skiego, War
szawa. 2015 a.

Inżynitr
mechanik dyplom, kawaler 
lat 37, z 10-cio letnią prak
tyką warsztatową i wyro
bieniem handlowem, z ję
zykiem polskim i niemi ec-
uni Doszohnle pofą»łv.
Zgłoszenia pod „bo 2172“

do Pulonji Katowice.

«•
^awiamta

„feplcir" ade
vïï> JfóafofnpftzracA.

Od 1-go czeiwca br.

3825M tóltS&y
która koncertować będzie 

codziennie do godz. 3 w nocy.
Z poważaniem

MahsyntlUan Bnchband»

/

1049
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D słuszny przydział smalcu dla&ląsha. Sprawa przydzielenia kontyngentów 
przywozowych.W celu utrzymania w równowadze 

naszego zagranicznego bilansu handlo
wego i płatniczego. Rząd polski zapro
wadził replamentację w przywozie towa
rów zagranicznych. Pomiędzy innymi 
artykułami reglamentuje się również i 
przywóz smalcu. Smalec amery kański, 
jak wiadomo, jest tańszy od słoniny i 
dlatego szerokie masy ludowe, szczegól
nie w byłym zaborze pruskim, konsumu
ją go w stosunkowo dużej ilośv5.

Wszystko byłoby w porządku, gdyby 
przy udzielaniu zezwoleń na przywóz 
wszystkie dzielnice kraju były uwzglę-. 
dniane proporcjonalnie do konsumpcji te
go artykułu. Niestety, tak się nie dzieje.

I tak np. przed zaprowadzeniem re
glamentacji Warszawa sprowadzała oko
ło 4 proc. ogólnego przywozu smalcu. Z 
chwilą zaprowadzenia reglamentacji kup
cy warszawscy otrzymują zezwolenia na 
przywóz 24 proc. ogólnego importu tego 
artykułu.

Lecz to jeszcze nie bytóby ostatecznie 
tak źle. Większą bolączką dla Śląska 
jest uprzywilejowanie Gdańska, połączo
ne ze stratą dla ludności Śląska. Gdańsk, 
z ludnością 380.000 głów, otrzymuje stałe 
zezwolenie na kwartalny przywóz smal
cu amerykańskiego 40n ton. Oprócz te
go otrzymuje on również stałe zezwole
nie dodatkowe na przywóz kwartalnie 
200 ton. Te 200 ton są przeznaczone na 
wywóz z Gdańska do Polski.

Tymczasem województwo Śląskie, z 
ludnością blisko miljon i 2U0 tysięcy, o- 
tnzynuje zezwolenia na przywóz smalcu, 
najpierw nieregularnie a po drugie za

Jftreyfti i n>yzn>isGa
nic nic pomogcąf

Jeżeli towarów nie będziemy sprowa
dzali z fabryk i warsztatów krajowych

jtcjdricmiy ma nędzarzy f

małe. I tak w pierwszym kwartale o 
trzymał Śląsk zezwolenie na. przywóz 230 
ton smalcu, w drugim kwartale na 250 
ton oraz dodatkowe zezwolenie na 200 
ton. Razem więc na pół roku na 680 ton, 
a więc prawie tyle, co Gdańsk, liczący Y* 
ludności Śląska w jednym kwartale.

A jakie są skutki tego?
Ponieważ na Śląsku jest ogromny brak 

tego artykułu, zaś w Gdańsku jest go za 
wiele, przeto kupcy śląscy zmuszeni są 
kupować go od kupców gdańskich, a tak
że warszawskich i krakowskich. Ci ostat
ni mają go bowiem za wiele. Niestety 
smalec, nabywany w ten sposób, muszą 
nasi kupcy płacić drożej, niż ten, który 
otrzymują wprost od importerów, jako 
przydział. Różnica w cenie wynosi 5—6 
dolarów na 100 kg., co na funcie wyniesie 
około 35 groszy.

Gdyby dla Śląska przydzielono więk
szy kontyngent smalcu, zaś inne miasta, 
szczególnie Gdańsk, które nie skonsumu
ją całego przydziału, niecoś pod tym 
względem ograniczono, natenczas lud
ność nasza miałaby smalec wprost od 
importerów i nie potrzebowałaby płacić 
haraczu 35 gr. na funcie pośrednikom 
gdańskim. Władze kompetentne powin- 
nyby wejrzeć w tę sprawę i ten słuszny 
postulat kupiectwa i ludności Śląska u- 
względnić.

CHOROBY ZALEŻNE OD ZAPAPCIA.
Cały szereg zaburzeń, jak bóle głowy, 

niekiedy prawie ciągłe, utrata łaknienia, wstręt 
do jedzenia, bezsenność, niezdolność do p-acy, 
rozdrażnienie ogólne, obłożony język, wzdęcie 
brzucha, cuchnący oddech i t. d.. które często 
uzależniamy od różnych chorób, maią swoje 
żródiło w zaparciu; wystarczy usunąć to osta
tnie, aby ustąpiły wszelkie dolegkwrści. W tym 
celu należy przyjąć 1 lub 2 pigułki wieczorem 
podczas jedzenia CASCARINE LEPRINCE. 
Sprzedaż we wszystkich aptekach. Nie należy 
dowierzać środkom zastępczym. Prawdziwa 
tylko w polskiem opakowaniu: białe li*erv na 
riebieskiem tle. Bg. 310.

Izba Handlowa w Katowicach poda ie do 
wiadomości :mpor rerów obwodu, iż zgodnie 
ze . stano™ iskiern Mitnistersira-ą Przemysłu i 
handlu, Centi. Kom. Przywozowa uwzglę
dniać będzie nadał przy rozdziale kontyngen
tów przywozowych n<t towary masowe jedy
nie podania hurtowników, trudniących się 
bezpośrednim handlem Importowym stałe t za
wodowo. Zgodnie z powyższem organizacje 
gospodarcze, uprawnione do przyjmowania 
i opitik>"ran:a podań o pozwolenia na przy
wóz. opinjc swe opierać będą na przedłożo
nych przez petenta dowodach, stwierdzają
cych. że istotnie importuje on dany towar 
w transportach burtowych, dla odsprzedaży 
firmom detalicznym. Za dowody takie uwa
żać należy księgi handlowe, kwfry celne, kon
trakty, świadectwa przemysłowe z lat ubie
głych, dowodu, stwierdzające sposób wyko
rzystania pozwoleń u»yskanycu uprzednio 
i t. p. — Pozwolenia na przywóz towarów 
masowych-zasadniczo nie będą udzielane dt- 
talistom, oraz hurtownikom, którzy w czasach 
normalnej konjunktury nie Importowali danego 
artykułu. —

Postanowienie powyższe wywołane jest 
faktem, iż ilość firm, zabiegających o pozwo
lenia przywozu, wzrasta ostatnio w sposób 
nienormalny. Zabiegi czynią firmy, które im
portem nigdy s,ę dotąd nie trudniły, obecnie 
zaś pragną wykorzystać wyjątkową sytuację 
handlowa, czy nawet odsprzedać uzyskane 
pozwolenie przywozu. Postępowanie takie go. 
dzi przedewszystkiem w interesy konsumen
ta, wywołując nieuzasadnioną zwyżkę cen, 
.jozatem zaś utrudnia warunki handlu dla wła
ściwych importerów, gdyż wskutek ograni
czenia przywozu do ra.m kontyngen iów, u- 
względniame nowych zgłoszeń zmniejsza icti 
przydziały, powiększając koszta handlowe.

Podając powyższe do wiadomości Izba 
nadmienia, iż także w tut. obwodzie dał się 
zauważyć w ostatnich czasach coraz większy 
■napływ podań rozmaitych firm zwłaszcza na 
towary, wykazujące zwyżkową konjunktuře, 
co wytworzyło w praktyce trudności przy in- 
dywidualnem obdzielaniu importerów obwo
du. Szereg konferencji odbytych w Izbie 
w tej sprawie wykazał dowodnie, iż wzra
stająca ilość limpo-teirów wprowadziła do sto
sunków liandlowyeh obwodu niepożądaną de-

tahzację i atomizację handlu hurtowo-inu-M1- 
tującego.

Ministerstwo Przemysłu i Handlu, wskazu- 
iąc przedewszystkiem na firmy hurtowe, im
portujące dany towar w czasach normalnej 
konjunktury, uważa tern samem, że chwila 
reglamentacji powinna możliwie ułatwić eg
zystencje firm dużych f dawnych a bynaj
mniej nie jest momentem Oopowiednim do 
rozboju firm nowych.

Równocześnie Izba komunikuje, iż pier
wotnie ustalony termin wnoszenia podań na 
III. kv artał przedłuża się do dada 8. czerwca 
br. włącznie, z tein, iż po tym terminie żadne 
dodatkowe zgłoszenia przyjmowane nie będą.

------O------

Wiadomości gospodarcze.
PFOJEKT WPROWADZENIA W ŻYCIE NO- 

WEJ USTAW» O ^ANSTW. PODATKU 
DOCHODOWYM.

Mimsterstwo Skarbu przygotowało nowy 
projekt ustawy o państwowym podatku do
chodowym, opartym na ustawodawstwfa fran
cii słclern, który został już wniesiony na Radę 
Finansową.

Projekt ustawy uwzględnia szeieg uwag, 
zawartych w memorjale prof. KemmereTa.

Ustawa w ogólnych zarysach przewiduje 
przerzucenie głównego ciężaru podatkowego 
na większe dochody w ten sposób, że docho
dy poniżej 1,000 zł. nie podlegałyby podatko
wi.

Podatek dochodowy pob’ecanoby w formie 
proporcjonalnych podatków czą tikowych 1 
prog-esywnego (uzupełniającego), obciążają

cego całość dochodów, przy dochodzi h pi zek- 
r a czających 3.000 tri. dosięgający stopy po
datkowej do i 5 proc.

Stopią podatkowa od dochodów z gruntów, 
oddanych w dzierżawę oraz od wszelkich remi 
i czynszów izierżawnych wynosić ma 10 
proc; od dochodów z gruntów i przedsię
biorstw handlowych oraz przemysłowych, 
utrzymywanych przez właścicieli, 8 proc. od 
dochodów z wolnych zajęć zawodowych i upo 
sążeń służbowych etc. 6 proc. a od tantiem 
poaałek wynosić ma 15 proc.

Spółki akcyjne, z ograniczoną odpowie1

— 4 —

— Rycerze-szlachta mówili sobie: — Będziemy pierw
szym stanem w Polsce, król-kobieta będzie się nas radzić 
i musi nas słuchać, bo przecie wiadoma rzecz, niewiasta sama 
rządzić krajem nie może, a my poświęcimy jej nasze życie, 
naszą krew1, byle Ojczyzna urosła przez rycerzy w chwałę.

— To oni pięknie mówili, babciu.
Pięknie, Zosiu, i dotrzymali słowa. Polska krwią 

szlachty, jej miłością zasłynęła w całym świecie, ale nie mó
wili sprawiedliwie. Bo dobry syn nie odsuwa braci od serca 
matki, tylko powiada: „Służmy wszyscy rodzicielce w zgodzie 
i miłości“.

— A że szlachta-rycerze odsunęli kmieci i mieszczan, to 
było niesprawiedliwie?

— Tak, Zosiu, to było źle, ale nie trzeba się bardzo gnie
wać na szlachtę, bo wtenczas postępowali stokroć gorzej 
jeszcze rycerze w innych krajach, krzywdzili i uciskali lud. 
U nas w Polsce nigdy nie znał kmieć takiej biedy, jak np. 
w Niemczech, a tem bardziej na Rusi, uciemiężonej przez Ta
tarów, i dlatego tylu Niemców osiadało nad Wisłą.

— O, to się bardzo cieszę, a teraz, babciu, opowiedz ml 
o królu-kobiecie.

— Opowiem, ale nie dziś, dziś musisz spamiętać, kiedy 
' żył Chrobry, kiedy Krzywousty, kiedy Leszek Biały i Kon

rad Mazowiecki, a wreszcie kiedy umarł Łokietek.
— Dlaczego, babciu, mam pamiętać te lata? Ja nie lubię 

rachunków i pewnie wszystkie cyfry zapomnę.
— Nie zapomnisz, bo ułożyłam ci z nich wierszyki i cyfry 

te są bardzo łatwe do spamiętania, uważaj:
rok 1000. Jedynka, a za nią toczą się trzy zera,

To Chrobry z Ottonem ugodę zawiera.
rok 1111. Jedynka, a za nią trzy stoją jedynki,

Krzywousty z wrogiem toczy pojedynki.
rok 1222. Jedynka, a za nią w rząd idą trzy dwójki, 

Leszek i Konrad wiodą z Prusakami bójki.
rok 1333. Jedynka, a trzy trójki w rząd się za nią znaczą, 

To nad grobem Łokietka dzieci w Polsce płaczą.
__No, cóż, Zosiu, czy nieprawda, że wierszyk spamiętać

łatwo?
— Prawda, babciu, nauczę Haiieczkę, Ninie i Jerzyka tych 

liczbowych wierszyków.
X •------0-------

t
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Czytanki dla dziatwy do lat 12

Nr. 13.1 Katowice, 1-go czerwca 1927 r. Roki.

MARIA KONOPNICKA.

Dla ksflo kwiaty!
— Cóż to tam za chłopczyk taki 
Ziywa w zbożu śliczne maki?
Ach, to Staś, braciszek Zosi,
Na wianki jej’ kwiaty znosi!

Ej, Zosieńko, moja miła,
Na co ci to wszystko kwiecią 
Kiedyś wianek już uwiła? 
Dosyć masz jednego przecie 1

— O, niechaj się pan nie boi,
Ten wianuszek nie stracony!
Tam na drodze krzyżyk stoi,
Czarny krzyżyk pochylony,

Dokoła go ocieniły 
Cztery brzózki i topola,
A na krzyżu Jezus miły 
Strzeże wioski, strzeże poła.

Ledwo zorza wstanie zrana,
Krzyż w promieniach wioskę budzi, 
Bo Pan Jezus, proszę pana,
Bardzo kocha biednych łudzi.
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dziakłuśdą etc. słowem wszystkie osoby 
prawne (sprawozdawcze) bez względu na wy 
sokość ^podatkową podlegać mają stawce po
da.ko wei, wynoszącej 20 proc. od dochodu.

W końcu projekt przewiduje zniesienie zu
pełne dotychczas istniejących komisji szacun
ków ych, w których skład wchodzą przedstawi 
ciele płatników, z równoczesnym rlu łożeniem 
mocy wymiarowej na władze podatkowe I. 
Instancji, co w dużej niier«e uprościłoby tok 
wzedowama.

Składanie zeznań o dochodzie, dotychczas 
obowiązujące, me będzie przymusowe, z wy
jątkiem zażądania przedłożenia zeznania przez 
władze podatkowe, na które musi być w ter
minie wyznaczonym złożone, pod groźbą 
utracenia przywilejów ustawą przewidzianych

Podatek będzie płatny w dwóch ratach, 
i których pierwsza według zeszłorocznego 
wymiaru w wysokości połowy wymierzonej 
kwoty do dni? 1 ma'a danego Toku, druga po 
otrzymaniu nakazu płatniczego.

Wprowadzenie w życie ustawy uprości 
nletylko tok całego wymiaru, lecz także do
pomoże do sprawiedliwego wymiar'!, gdyż 
wymiar przeprowadzony będzie na podstawie 
ściśle danych zebranych przez władze wymia
rową.

Ustawa nowa prawdopodobnie wejdzie w 
życie od roku 1927. J. Ben.

----- o --
NIEPOKÓJ O ŻNIWA TI COROCZNE. 

ZBIORY ŻYTA POD ZNAKIEM ZAPYTANIA.
Żniwa tegoroczne nie przedstawiają się 

najlepiej o ile wnosić możiia z łnformacyj, 
pochodzących z różnych części państwa.

Jak wynika z ankiety przeprowadzonej 
przez warszawski zarząd główny związku 
ziemian, najwięcej ucierpiało z powodu złej 
wiosny żyto i to w srosunku dwa razy więk
szym od pszenicy. Dane te odnoszą się do 
całego państwa.

To też zainteresowane czynniki rolnicze, 
które przeprowadziły wspomnianą ankieto, 
prze wid iją, że tegoroczne zbiory żyta zostały 
niemal w pclowle zmarnowane. Stán wiosen
nych zasiewów będzie iuż prawdopodobnie 
lepszy, lecz pogarsza sprawę fakt, że usku- 
tecznicino go nader późno.

WIELKIE Ti; ASP ORTY FUTER zakupio
nych na ostatnich targach zagranicznych, oraz, 
nabytych w pierwszych najtańszych źródłach 
amerykańskich, angielskich, australskicli, fran
cuskich i rosyjsko-sowieckich nadeszły do zna
nej w całej Polsce, od przeszło 60 lat 1 sinie
jącej hurtowni futer firmy K. ł R. Moor. Kra
ków. Grodzka 13. telef. 17, Towary te zaku
pione osobiście, nadzwyczaj korzystnie sprze
daje firma ta odsprzedawoom hurtowuvm na 
korzystnych warunkach, jakoteż odbiorcom 
detalicznym na bardzo dogodnych odpłatach aż 
do zimy. Z nadarzającej się sposobności n?by-

BANK POLSKI ODDZIAŁ W KATOWICACH 
płacił 31. maja br. za:

Doi. amerykańskie 8.91 8-89 6.83
F infy angielskie 34.35 43.76
Fr. szwajcarskie 171.71 17Í.37
Fr. francuskie 34.88 34.81
Fr, belgijskie 24 75 24.70
Liry włoskie 48.55 48.45
Floreny holenderskie 357.35 356.64
Korony czeskie 20.14 26.39
Korony szwedzkie 238.10 237.92
Korony duńskie 237,90 237,42
Korony norweskie 230.75 230.29
S. austriackie 125.61 125.36
Mk. niemieckie 211— 210.58
Doi. kanadyjskie 8-91 8.67
(id. gdańskie 172.65 172.30
1 gram złota 5.92
1 gram srebra ■J152
1 zloty w zlocie 172.00

1 Mk. niem. w zlocie 2.1270435

KATOWICKIE CPNY ORJFNTACY.JNE
na zboże w dniu 31 5. b. r.

Żyto 54,—
Pszentea 6?,—
Owies 48,—
Jęczmień 50—
Mąka żytnia 70 Proc. 76.50
Mąka żytnia o5 proc. 78.—
Ziemniaki 15.—
Otręby żytnie 36.-
Otręby plenne 32.50

franco siacie odbiorcze na Górnym Śląsku.

GIEŁDY PIENIEŻNE.
Warszawa. 31 5. (wł. k.) Dolar Stanów

Zjednoczonych 8.93. Sprzedaż 8.95, kupno 8.91.

Oszczędzajcie pier/ądz \ czas!
NIE KUPOWAĆ ZEGARKÓW I BIŻUTER.II W NIEMCZECH.

Znaczna część mieszkańców Województwa 
Śląskiego jest zdania, że za granicą można ta
niej wszystko kutić. Przeważnie artykuły złot
nicze 1 zegarki, które łatwo można przewóz.ć, 
chętnie tam kupują, pomimo, te na Śląsku ta
kie artykuły za te samą cenę — jeżeli nie ta
niej — dostać można. Obrączki ślubne, bran
soletki i Inną biżuterię fabrykuje się u nas w 
Polsce taniej niż w Niemczech.

Co się tyczy zegarków, to wszystkie spro
wadza się z Szwajcarii a me, jak mylnie się 
słyszy, z Niemiec. Cło z Szwajcarii do Nie

miec jest o wiele wyższe, nłt cło z Szwajcarii 
do Polski. Zatem kupujący zegarki w Polsce 
dostaną je taniej i mogą sr-ysTancfě dogodniej 
wykorzystać na mlc'scu. Ilowodem taniości u 
nas jest fakt, że wielka ilość klienteli przyjeż
dża z Niemiec do Województwa Śląskiego na 
zakupno zegarków.

Cech Zegarmistrzów i Złotników, który się 
tą sprawa zajmował na ostatnim żjeździe w 
Katowicach, zwraca mpującym uwagę ną ko
rzyści płynące z zakupu zegarków biżuterii 
w Województwie Śląskiem.

Całe zapotrzebowanie pokrył Bank Polski. U- 
rzędowego kursu dolarów gotówkowych mo 
notowano. Złoty w złocie 172,30. Rubel złoty 
4,60. Dla akcyj tendencja moon ejsza przy wiel
kich ohrotacli, z papierów państwowych moc
niejsza bvla 5 proc. pożyczka konwersyjna. 
Bip listów zastawnych tendencja mocniejsza.

Warszawa, 31 5. (PAT) Papiery pań
stwowe. 5 proc. pożyczka konwers. 67,00— 
67,25. doiarówka 54.75—55,00. pożyczka kole
jowa 102.90-103.00, 8 proc. listy zastawne 
Banku Gospodarstwa Krajowego 92.00, 8 proc. 
listy zastawne Prństw. Banku Rolnego 92.60, 
8 proc. obli tracie kom. Banku Krajowego ^3.110.

Warszawa. 31 5. (PAT.) Akcje. Bank 
Dvskont. 135- 136. Bank Handlów. 7.85—8,05. 
Bank Polski 153—155, Bank Sp Zarobkowych 
93. Bank Ziedn. Ziem Polskich 3,85, Brown 
Boveri 3,00. Chodorów 141, Czestocice 3.50- - 
3,55, Michałów 0,78.

Berlin. 31 5. (PÁT.) Dewizy wschodnie. 
Wvpfaty na Warszawę 47,00—47.20. na 'oznafi 
47.025 47.225, na Bukareszt 2,54—2 552, na 
Pygę 81 08 81.42. na Kowno 41.71—41,89. "lo
ti, 47 025—47,425.

Odpowiedzialny redaktor:
S*anl«law Nogal Ratowtee

ZA ZDROWIE I ZADOWOLENIE całej m- 
dzwfy czuje sie odpowiedzialna pani domu.
Niemały to dla niej ciężar wobec panującej 

drożyzny. A jednak zapomocą tak drobnego 
wydatku, jaki powodują budynie Oetkera, 
urozmaicić można świetnie stół domowy i zy
skać powszechne uznanie. Budynie Oetkera 
są pożywne, smaczne i tanie, jedne paczka 
starczy na 3—6 osób, nie trudno więc ten 
wydatek zaoszczędzić na czemś imnem.

NOÏOWA1ÛA DEWIZ * dnia SI. 'f. 19 t? T.
DEWIZY O Parytet 

w zł.
Noto w.

za
w Warszawie Katowi

cach
»♦)

Gdańsko Berlinie bsndynle
*

Nowym 
i orko Paryżu Pradżi Zurychu Wiedniu

Síniíiř KODII)

Warszawa 8 Va 100 zł. _ 47.20 43.50 _ 58.10
Katowice 8‘/2 — 100 zł. — . __
Gdańsk 6 Va 113 100Od.gld — — 82.01 — -w
Berlin 6 123.45 1 R. M. — — — 2050 23.70 123.161/4Belgja 6Va 100 100 tr. b. — — 53.675 34.96 13.90 354.75 72.20Bukareszt 6 100 100 L — — 2.552 805.— _ 15.35 3.15Budapeszt 7 105,01 100.000 Z. w. — 73.60 27.85 90.60holandja 3Vj 208,31 100 gd. h. 359.15 357.25 169.60 12.13V4- 40.015 1,022.25 208.075Kopenhaga 5 133.88 100 k. d. — — 112.86 18.18V4 26.72 682.-
Londyn 4 Va 25.22 1 £ 43.56 43.33 20517 _ 4.853/ł 124.02

1 JJtUJ
25243/4Nowy-Jork 3ł/a 5.i8 1 85 8.95 8.91 4.223.5 4.8525/31 — 25.53 5.19»/4

Paryż 6 100 100 fr. fr. 35.15 34.97 16.545 124 01 3.913/4 20 36
Praga 6 105.01 lOU t. MIS«. 26.56 26.44 12.508 163.96 75.60 15.40
Rzym 7 100 100 1. 49.47 49.23 2327 8825 5.561/2 140.60 28.60
szwajcarja 3 Va 100 lOOtr.szw. 172.55 171.69 • 81.255 25.241/4 19.24 Va 490.50
Stockholm 4 138.88 lO0k.szw. —* — 113.01 18.15V4 26.77 68325 139.10
Wiedeń 7 Va 105.01 .00 szyi. 126.22 125.60 59.44 34.50 — 359.— 73.175

ty więc korzystać. Bg. 92a. •) Stora procentowa federal Bank. ’*) Ustalone nrzec Baak Slaskf — Ban ju » de Silesia.
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A gdy stonko już się zniża,
Gdy ptaszęta w gniazdach posną, 
Widać jeszcze z tego krzyża 
Jego ciemną twarz litosną.

v0 Jego straży i opiece 
bpią te łany, śpią te chaty,
I ta modra woda w rzece,
I te lasy i te kwiaty.

On i dzieci małe kocha,
I strzeże je ode złego...
Widzi pan, ten wianek Zocłia 
Dla Jezusa zwija tego!

Król Ludwik i rycerze.
(Z opowiadań babuni o Ojczyźnie) *).

-------o-------

— Dlaczego, babciu, nie powiedziałaś mi dotąd, jakiego 
syna miai Kazimierz Wielki?

— Dlatego, moja Zosiu, że on wcale nie miał syna, tylko 
córki i wnuczki.

— Więc jak umarł, to kto gospodarował w Polsce? Oho, 
już pewnie znowu będą kłótnie, podziały j różne szkaradne 
historje, jak wprzód, a ja takich bardzo nie lubię.

— Nie zgadłaś, Zosiu. Przecież mówiłam ci, że Kazimierz 
poprawił duszę narodu i nauczył Polaków dobrze kochać Oj
czyznę, to jest dbać o jej chwałę.

— Więc kiedy umarł, babciu, jakże sobie dali' radę bez 
gospodarza?

— Naprzód, a to najważniejsze, każdy pilnował swojej 
pracy, strzegł tego debra, które mu było oddane w opiekę. 
Nie śmieli krzyżacy, Czesi, ani Niemcy napadać na Polskę, 
choć nie było już w niej króla, bo rycerze pilnowali dobrze

*) Zofja Bukowiecka. „Książką tosl". Opowiadania babuni 
o Ojczyźnie. Wydarwniotiwo M. Arcta w Warszawie. 1921,

granic. Nie cierpiał nikt biedy, bo uczciwi rządcy czuwali nad 
gospodarstwem, nie działa się krzywda nikomu, bo sędziowie 
sądzili sprawiedliwie- według tych praw, które kazał spisać 
mądry król.

— To było pięknie, babciu, to była dobra czeladź, prawda?
— Prawda. Ab czeladź ta rozumiała, że zawsze +aki 

porządek trwać nie może, że trzeba poszukać sobie gospo
darza. Pamiętasz, Zosiu, jak ci opowiadałam o Łokietku, że 
córkę Elżbietę wydał za mąż za króla węgierskiego?

— Pamiętam, więc co z tego, babciu?
— Otóż, widzisz, ta Elżbieta Piastówna miała syna Lu

dwika. To bvł siostrzeniec Kazimierza i dlatego Polacy, przez 
miłość do wuja, temu siostrzeńcowi oddali koronę. Zrobili 
pięknie, bo nie kłócili się między sobą, żaden, choć najsław
niejszy rycerz, nie powiedział: „Ja będę królem, ja taki dobry, 
jak i Piast“. ,

— Prawda, babciu, przecież niejeden hardus-sobek mógł 
był tak powiedzieć.

— Widzisz, żaden nie powiedział. Słusznie też Tych ojców 
naszych chwalić za to możemy. Wybrali Ludwika, króla wę
gierskiego, na gospodarza Polski, gdyż myśleli solde tak: „Jest 
w nim krew Piastów, więc nie obcy on, tylko swój".

— I był-że on naprawdę swój, babciu?
— Nie, moja Zosiu, zawiedli się nasi ojcowie, bo Ludwik 

przrdewszystkiem Węgrów kochał, a o Polskę mało dbał. Ale 
kochał swój ród, więć choć Róg nie dał mu syna, chciał żeby 
córka po jego śmierci rządziła w Polsce i dlatego popsuł całą 
mądrą robotę wuja Kazimierza.

— Jaką robotę, babciu? nie rozumiem.
— Zrozumiesz, gdy ci wytłumaczę. Kazimierz uczył naród 

pracować dla Ojczyzny, nie dla siebie, nauczył, że wszystkie 
je tany są sobie równe, prawda?

— Prawda, babciu, więc co? Czy Ludwik inaczej uczył?
— Ludwik, moja Zosiu, zaprosił do Węgier najsławniej

szych polskich rycerzy I powiedział im tak: — Zróbcie, jak' 
umrę, moją córkę królową, a ja wam zato dam na wieczne 
czasy przywileje dla waszego stanu, to jest dam takie prawa 
rycerzom-szlachcic, jakich nie mają ani mieszczanie, ani 
kmiecie.

— Brzydki kusiciel, namawiał do złego, a coż na to ry
cerze, babciu?.
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Sm&cznem zakoftczenionu
przy każdym stole jest deser sporządzony na proszku budyniowym Dra. Oetkera.
Delikatny aromat i wyborny smak wyróżniaj«- wszelkie rodzaje budyni Oetkera, tak zwykie jak deserowe. Przepis na łatwy

i szybki sposób przyrządzania zn -jduje się na każdem Oryginalnem opakowaniu. Zważać należy 
przy zakupie na znak ochronny „Oetkera Jjtsaa Ołówka" i odrzucać wielkie naśladownictwo. 
Doskonale przepisy na budynie i galarety zawiera nowa książeczka 
Oethei a wydanie F., zaopatrzona w kolorowe ilustracje. W książeczce tej 
znajdują się także bliższe szczegóły o znakomitym aparacie do pieczenia 
„■^odziw kuchni', zapomocą którego .ïamalym płomieniu gazowym można 
piec, smażyć i gotować. Książeczką nabyć .nożna w każdy ,., składzie za 40 
gr., w razie wy-zerprnia prosimy zgłosić się za dołączeniem znaczków
wProst do Dra. A. OutKera. Oliwa.

Juomta miedzy flsorta Kapcami.
M[»| |„| m I jjjji !|i||i||ji|jkjll.,ril J j«'

nakopane

js PriBlgüï
poleca mękne po
koje z wykwintn. 

utrzymaniem.

Neble
Z powodu prze
budowania po.e- 
cam meble po 
najtańszych ce
nach iak: .
ki, 'ifpIa.M, 
Kuchnie i me
ble pojedyncze.

Katowice 
ul Kościuszki 13 

Telefon 1170

Treść rozmowy:
Miody kupiec starego Stary odrzekł mu na to
Raz pytał o zdanie: Bez cienia ironji:
„Na co rozum potrzebny „Byś się stale ogłaszał,
Jest w kupieckim stanie ? ‘ Lecz tylko w „Polonii"

Rowery
Częfci sut&gowc

m

we wielkim wyborze 
oferuje najtan.ej

„Si MA' ÄU
Katowice, ul. 3-go Maja 19.

Resisiiracfa -leMIsPi®
BUGLA n

■»Šedi
i ciemne plamy 
usuwa pewnie 

„EkpłteliCri'* 1 
wypróbowany od 
lat 20 tu. Cena 
Zł. 8,—. Świe
tne uznanie. Dr. 
Caspary & Co, 
Gdańsk.

DR. ANTONI MARCZYŃSKI

KSIĄŻE WA-IllNGA
KORSARZ Z BORNEO

Przejazd przez ul. Raciborską. 
Dziś w środę dnia 1. VI 27.

lieüii iis'«! ßorcüOHY
KONCERT

wykonany przez 
orkiestrę wojskową 73 p. p. 
Początek o godzinie i 6,30 

Wstęp 30 groszy.

Bwie.cilieist®
(mjerEti
od zaraz lub 15. VI. poszukuje

Trader Ptecweď
KafiowCse, ulica 3-go Maja 40 

Telefon 9-54.

MEBLI
syp;alki, jadalki, gabinety, kuchnie, urzą
dzenia biuiowe, komplety i pojedynczo 
Wielki wybór, ceny przystępne poleca

ffe$S§*a Sfolaritlka
wSSta 3- £3 Mala 2®. Telefon 189»

*

❖

1
I

t

J Szef Lerjschnei-’, Krtowice ►
ulica Zielona 22 Telefon 742

❖ *

PrzBtísIeliíorsfwo ć!o robót bruhars^cb i podiiBirui’/cb Ý
WjKonanie wszelkich robót drogowych i kanaliza-

cyjnych oraz żwirowanie szos. ^

cSPECJALNOŚĆ:
Brakowanie u.ic sjnentem zalewaria. ^

KATOWICE

19 2 7

Dnia 2 czerwca 1927 r. o godz. 10 
odbędzie się na podwórzu przy ulicy 
Młyńskiej Nr. 4 przymusowa licytacja 
następujących przedmiotów:

Sprzedawane będą:
1 biurko, 1 siół, 1 krzesło, 1 gar
deroba. 1 stolik, 2 ławki ] 1 ławka 
na kwiaty, 1 płaszcz zimowy, Í 
biurko, 1 krzesło koszykowe, 1 
stół, 1 lustro, 1 dywan, 1 szala na 
książki, 2 fotele, 1 podstawka do 
maszyny, 1 maszyna do wiercenia, 
1 akwarjuin z 4 rybami. 1 płaszcz 
] 1 wóz rzeźnickl. 

najwięcej dającemu za gotówkę. 
URZĄD WYKONAWCZY,

Wapno, Cement, Crfps,
Trzcinę sufitową, Rury kamionko,ve-cementowe 
Cegły szamotowe, Płyty piekarskie (Radeburg)
Płyty terrakotowe i ścienne, 

Licówkę, Płyty ceme stowe 
i Klinkiery žela^ne,

Habert Streif, KaMce
Biuro i Składnica Wo 46)

przy ul« Mickiewicza 19. Telefon 2>92.

Szftiki teatralne,!
deklamacje, przemówienia, 
pieśni po tanich cenach

poleca

&Cs3ęgarnfo ,Pnlen!iAj
afp. Wyd. w -lybr.kri.

Dyrekcja Kobi Puńsiwow, ych rw Katowi
cach ogłasza niniejszem

KONKURS
na udzielenie koncesji kolejowych przedsię
biorstw dowozowych pizy ekspedycjach to
warowych :

1) Siemianowice Śl.
2) Szopienice północne.
3) Chebzlc.
4) Ruda Śl.

Imteneseaei ubiegający się o powyższe kon
cesje win«i wykazać odpowiednią kwalifikację 
(praktykę spedytorską) i posiadać potrzebne 
do prowadzenia kolejowego przedsiębiorstwa 
dowozowego przyrządy.

Zgłoszenia należy skierować do Dyrekc*! 
Kolei Pań -twowych Wydział Handlowo-Tary- 
fowy w Katowicach do dnia I Iipca 1927 r.

Wybór pomiędzy reflektantami zastrzega 
sobie Dyrekcja Kolei Państwowych.

Wnioski nie uwzględnione pozostaną bez 
odpowiedzi. Koszta ogłoszenia konkursu po
nosi otrzymując- koncesję na prowadzenie ko
lejowego przedsiębiorstwa dowozowego.

NACZELNIK WYDZIAŁU 
_ w Iz. (—) Dudek.

LICYTACJA PRZYMU50V/A.
We czwartek, dnia 2 czerwca br. o godz. 

12-tej przed południem będę sprzedawał w 
Nowej Wsi, przy ulicy 3 Maja przed budyn
kiem gminnym następujące przedmioty:

1 gardetrobiankę, zaś o godz. 2 po pol. 1 
lustro rżnięte szkło, 1 fortepian Waldman, 
lustra, stoły, krzesła., aparaty na pîwo, 1 
umywalkę, szafy, 1 zegar 1 szaftomerkę na 
bieliznę, 1 wannę, cynkową, 1 maszynę do 
gotowania, 'bufety oraz 2 stotv bufetowe,
1 biurko, 20 umywalek fajansowych, po 5 
części i w.iele drobnych rzeczy, 

publicznie najwięcej dającemu za gotówkę. 
Oglądnć możnn pized rozooczęciem licytacji.

GRUPA
komornik sądowy .w. Katowicach.

Kupujcie tylko oryginalne części do samo
chodów' FORD w autoryzowanym przedstawi
cielstwie: „AUTOSERVICE“ Ska. z ogr. por. 
Katowice, ul. Damrota 1. 2. telef. Nr. 292.

l“o clíce t e łanio zaopalrzyć
w konfekcję męską i dziec.,mech odwiedn

TANI SK1EP
pSMOr^lIRl K<Mli*Kcfl 

r.(iMei i dziecinne)
JOZÆF AŁMA i
HatOWlce, ulica Wojewódzka nr. 24. 
Dojście tunelem od kawiarni Asioria.

Sq
— ŁU NcS
§*
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Ogłaszaj się w „POLON JI‘



€&weŘ4E
fałcton. t&OTZ v.

j

jfßaiowtce
ul.3~goMąja(ą

Zapewniony dochód
znají'ą pilne osoby, wyrabiając u siebie 
w domu na nÿwo.rzc >nej uni
wersalnej maszynie do rplót pończo

szniczy cli. I I I

-REW
wszelkiego r&dzajr jjowáry ctziżne, jak 
pończochy ö^arpeiy^ swetry’ ítd. — 
Wstępne wiadomość fachowe nfe są 
potrzebne. ■— Mtejsce . zaïp'iszlcan a 
obojętne. ' **. Tower, -wyrabiane na 
maszynie ,,-ftEXOKD“ skupujemy i do

starczałby «urowca.
Cena z wszehueró przy należnościami 

680,— złotych.

RiK(ftü“v Cieszyn
ulica Trz t Braci 5.

Wszelkie informajp wysyłamy bezpł.

««

ffm słodowi
(Car .^cil-i ialzbler)

z dodatkiem cukru, bez alkoholu, przez le
karzy polecone jako pos łek dla chorych re
konwalescentów itd. oferuje w butelkach 

i w beczkach 2037

browar Mokrskiego■ suI»l
SlemSatiowPce. Telefon 506,

♦♦♦♦♦♦♦♦♦<•♦ ♦♦*♦*<•+♦♦♦♦♦

Dr. Stanhilaw
Lewicki

Dom pod „Trąbką“ ordynuje jak zwykle
Krynic

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦♦♦♦♦♦«♦♦

« Apteki W. 3or> cju>jf?i&g & m
najsbufeezmcjjzy Srede&przechr <

zaburzeniom żołącłbowm v osób do
rosłych ł à dzieci, ■ * ..

■ JUŁ: A o GfcOtV/VV:

Apteka '/.PCROW/KI.War/iam
Ai Jecozolimzuie .59

Nadzwyczajna oferta I

Dgwong
wielknjci 240y350 cm. Do sprzedaży mamy 40 sztuk spec
jalnie wykonanych tego samego wzoru po bardzo przystępnej cenie

SIS zC<JK$?dB.
Następnie pewną ilość

djwan£w. molików ii dywaników
wysorlowanych wzorów, część z małymi błędami
«» £«yler£ ccnyznUome.

>p zop.

Telefon Nr 335 K «a É ® W tce ulica Młyńska 5

D îrQuaRitfinarkt
.............. . (S ynek Powszechny' miiiimii inniiiii
Międzynarodowy organ eks
porterów, wychodzący 48 razy 
rocznfe w czterech Jezykach.

S&UlBA INFORMACYJNO- .
HANDLOWA

udziela gratisowo wywiady 
I porady zainteresowanym w 
handlu zagranicznym.

Oferty i zapytania
Organ o! fert I zapytaA specjal
nie rozpowsze hniony w Euro
pie cer łra"me% Poradnik dla 
uurystklch kupców. Najsku
teczniejsi y orgar dla ogtoszeA 
domów handlowych, magacy- 
nów, hurtowników, Importe
rów, fabrykantów I t. p.

HOIEI
z 2 Restauracjami, dobrze pros- 
perującemi, składający się z dużej 
parketowej sali ze sceną do zabaw 
i przedstawień teatralnych z kolo
nády, szopy, stajen, podwórza, 
obszernych piwnic i ogrodu kon
certowego. Stacja kolejowa w 
miejscu. 95 minut od Katowic; 
objekt położony w tynku w mieś
cie przemysłowcu), z powodu 
choroby właścicieli natychmiast 
do sprzedania. Oferty proszę 
nadsyłać do Polonu pod „Hotel“

ir
Wydawca i

RUDOLF SCHICK & C9.
LEIPZIG, Zentralstr. 7-9.

iSWS*itt =

świece 
wdsftwe

w doborowym gatunku, dla dzieci 
przystępujących do pierwszej ko- 

usunji poleca
Gerard Kmiotek

„Drogeria Iris"
Mysłowice, Bytomska 8

IJ-gi skłid Bo 1203
,DrogerJa pod Aniołem"«
Wielkie Piekary, Marjacka 47.

Drukiem: Śląskie Zakłady (Jra/icznc i Wydawnicze „Polonia ip. Akc. K ,.lowi«fc


